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(Korespondencja własna). 


Rzym, w sierpniu. 

Sprawozdania prasy włoskiej o sytuacji 
w Erytrei i Somali tehną optymizmem. Gdy 
się czyta obszerne korespondencje dzienni- 
ków rzymskich, medjolańskich i turyńskich, 
o życiu, jakie pędzą we wschodniorafrykań- 
skich kolonjach włoskich wysłani tam żoł- 
nierze i robotnicy. odnosi się wrażenie, że 
jest ono niemal sielanką, 

Środków spożywczych i wody — podda- 
statkiem. Obszerne czyste baraki, względnie 
namioty, doskonały stan zdrowotny. Urzą* 
dzenia użyteczności publicznej, jak poczta, 
szpitale, kantyny. łaźnie, kuchnia, pralnia 
i komunikacja funkcjonują bez zarzutu. 
Produkty żywnościowe o połowę prawie 
tańsze, aniżeli w metropolji. Umożliwiło to 
robotnikom, którzy otrzymują wysokie bar 
dzo płace, czynienie poważnych oszezędno- 
%ci i przesyłanie ich rodzinom. Nawet zwy- 
kły żołnierz, nie mówiąc o podoficerach 
i oficerach. nie jest w stanie wydać całego 
swego żołdu. Obozy wojskowe i robotnicze 
wrą pracą i radością. Wszyscy z ufnością 
spoglądają w przyszłość, oczekują z niecier- 
pliwością kiedy dane im będzie zmierzyć się 
z. nieprzyjacielem. Każdy, od zwykłegę TO- 
jotnika do generała, ożywiony jest myślą 
wypełnienia swego obowiązku wobec ojczy- 
zny. Wszyscy pełni są zapału gotowości do 
poświęceń, ogarnięci heroicznym duchem 
faszyzmu, Obozy rozbrzmiewają muzyką 
i pieśniami. , 

Ozytając owe relacje prasy włoskiej ma 
cię wrażenie, że życie w Somali i Erytrei 
jest jednem pasmem beztroskich,  Świetla- 
nych dni. że nad obozem unosi sie stale ta 
sama atmosfera, jaka towarzyszy wesołym 
niedzielnym wycieczkom do słynnego z do- 
brych win Frascati czy Braciano. i 

Odmienny całkiem obraz tego, co się 
dzieje w tych kolonjach dają nam korespon- 
denei dzienników szwedzkich, holender- 
skich. a zwłaszcza angielskich. Przenoszą 
one nas brutalnie z dantejskiego nieba, któ- 
re odtwarza prasa włoska, do piekła. Same 
ciemne barwy, ponure obrazy. W_ małych, 
nieprzygotowamiych do wielkiego obrotu por- 
tach Somali i Erytrei. oczekują stłoczone 
okręty z wojskiem i ładunkiem sprzętu wo- 
Jjennego czasem po kilkanaście dni na wy- 


ładowanie. Po wylądowaniu nie znajdują 
eddziały niczego przygotowanego na ich 
przybycie. Dowództwa. świeżo przybyłych 


wojsk muszą wywalezać z mozołem odpo- 
wiednie miejsca na obóz, żywność, racje wo- 
dy. Wszystko robi się prowizorycznie, na- 
gwałt, dopiero w ostatniej chwili. Na bulwa- 
rach portowych piętrzą się niebotyczne sto- 
sy materjału wojennego i żywności, dla któ- 
rych nie zdążono pobudować jeszcze skła- 
dów. Kolumny samochodowe i kolej nie są 
w stanie przewieźć tej masy ładunków, ja- 
kie napływają z za morza. Wszędzie bezce- 
lowy pośpiech. nieład i dezorganizacja, — 
Dotkliwy Prak pomieszczeń dla sztabów, 
szpitali i kantyn. oraz nowych urzędów. Pa- 
nuje ogromna drożyzna, zwiększona jeszcze 
przez zatory, które co chwila powstają na 
szlakach komunikacyjnych. Opłakanie przed 
stawia się zaopatrzenie w wodę: żołnierze 
i robotnicy otrzymują zaledwie po litrze na 
dobe. Wierci stę wprawdzie nagwałt studnie 
artezyjskie i przeprowadza akwedukty, ale 
na wykonanie tych prac trzeba dłuższego 
czasu. Narazie więc przywozi się całe okrę- 
ty wody mineralnej z Włoch i zwykłej z Je- 
menu. Widzi sie robotników i żołnierzy, 
którzy nie myli się już od kilku miesięcy. 
Nie dziwnego więc. że grasują wśród nich 
choroby. szerzą się groźne epidemie tyfusu, 
dyzynterji i gorączki afrykańskiej. WYpłYy- 
wają do Włoch przepełnione chorym! statki- 
szpitale. Niewłaściwie odżywiani, bez odpo- 


„jaki kreślą korespondenci 


wiednich pomieszczeń, niedostatecznie zao- 
patrzeni w wodę, wystawieni na zabójcze 
działanie promieni słońca afrykańskiego — 
żołnierze i robotnicy upadli zupełnie na du- 
chu. Złorzeczą oni całej imprezie afrykań- 
skiej i marzą tylko o powrocie do kraju. 
Jeden z korespondentów angielskich zape- 
wniał, że kiedy okręt, na którym się znaj: 
dował, wpłynął do portu Massana, rzuciła 
się ku statkowi wpław gromada robotników 
portowych, którzy wdrapawszy się po li- 
nach na pokład, zaklinali kapitana, aby ich 
wziął do Europy. Obawiając się wejść 
w konflikt z portowemi władzami włoskie- 
mi, kapitan, choć z ciężkiem sercem, proś- 
bie ich odmówił. 

Który z tych dwóch obrazów rzeczywi- 
stości w Erytrei i Somali jest prawdziwszy? 
Czy ten, który malują pisma włoskie w ró- 
żowych barwach, czy też ów drugi ponury. 
żaden z dwóch. Tendencje propagandowe, 
chęć pozyskania za wszelką cenę ochotni- 
ków i mas dla wyprawy abisyńskiej, wy” 
tworzenie patrjotycznego nastroju przebija 
się w przedstawieniu włoskiem na każdym 
kroku. Odbiega ono daleko od rzeczywisto- 
ści, którą można odtworzyć sobie choćby 
na podstawie opowiadań osób, otrzymują 
cych listy od swych. najbliższych z Erytrei 
i Somali. Bliższym już prawdy jest obraz. 
angielscy. Ale 
i w nim uderzają przejaskrawienia, zbytnie 
zgęszczenie ciemnych barw. Raz dlatego, że 
wszystko było oglądane oczyma ludzi nie- 
przyjaznych wyprawie włoskiej, a przez to 
skłonnych uogólniać i wyolbrzymiać zauwa- 
żone, wielkie zresztą, usterki. Powtóre dla- 
tego, że widzowie owi zdają się nie rozu- 
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Królowa Belgii utraciła życie 


wskutek wypad ku samochodowego w Szwajcari. 


Lucerna, (PAT.) Na drodze Kussnacht- 
Lucerna wydarzyła się katastrofa samocho- 
dowa, w Której utraciła życie królowa bel 
gijska. W chwili, gdy wydarzył się wypadek 
samochód był prowadzony przez króła. Szo 
fer znajdował się na tylnem siedzeniu. Z po- 
wodów dotychczas niewyjaśnionych, Król 
utracił kontrolę nad kierownicą i samochód 
podążył w kierunku jeziora. Królowa w 
chwil zderzenia samochodu z drzewem zo- 
stała zabita na miejscu. Król jest lekko ran 


y- 
Lucerna, (PAT.) Król belgijski po wy- 


padku był tak przygnębiony. że nie mógł 
dać żadnych dokładnych wyjaśnień o Kata- 
strofie. Król odniósł lekkie obrażenia głowy. 


Jak doszło do katastrofy ? 


Lucerna, (PAT.) Przypuszczalny prze” 
bieg katastrofy był następujący: Król na 
zakręcie, który zresztą nie miał zbyt ostrej 
krzywizny, nie zdołał przywrócić samocho- 
dowi właściwego kierunku. wskutek czego 
nastąpiło zderzenie wozu z drzewem, Szo- 
fer samochodu. który jechał z tyłu. wy- 
szedł z katastrofy cało. Wypadek miał miej 
sce około godz. 10-ej rano. 
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Siedziba Małej Ententy przeniesiona do Belgradu, 


(Telegram wlasny „Głosu Narodu“) 


Praga, 29 sierpnia (f). Półurzędowa „Pra. 
ger Presse“ nie ukrywa, że stała konferencja 
przedstawicieli Małej Ententy, zbierająca się 
dzisiaj w Bled (Jugosławja) stoi wobec poważ- 
nych i trudnych zagadnień, Naczelnem zada- 
niem konferencji jest stwierdzenie wewiiętzz- 
nej i zewnętrznej spoistości M. E. a to wobec 
zakusów, poczynionych ostatnio zwłaszcza 
przez Niemcy na terenie Rumunji i Jugosławji, 
Konferencja w Bled będzie dla wielu zimnym 
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tuszem. Ważnem zagadnieniem jest dalej stv- 
Sunek M. E. do układu naddunajskiego wedle 
projektu ustalonego przez interesowane m3- 
carstwa a zasada utrzymania postanowienia 
o wzajemnej pomocy przeciw napastnikowi bę- 
dzie uznane za lojalną konieczność. Wkońcu 
donosi „Prager Presse“, że w Bled przewod- 
nictwo Małej Ententy przejdzie w ręce Jugo- 
sławji, a jej sekretarjat przesiedli się do Bel. 
gradu. 


| LJ e są r s a 
morene Japania masowa płatność rolników u iedą 
e 


zamieszania są częścią nieodzowną każdej 
wojny. Pozatem stosują oni do sytuacji wy- 
jątkowej własną miare. do warunków wo- 
jennych kryterja pokojowe, mierzą niedo- 


kolonjach Afryki wschodniej a wysokiemi 
wymaganiami, które co do poziomu życia 


Wiedeń, 29. sierpnia (Tel. wł), Z Belgradu donoszą: Celem przyniesienia doraźnej ulgł 
rolnictwu Jugosławii i dla zapobieżenia maso wej podaży zboża postanowiła rada ministrów 


śkonałości organizacyjne odległością, jakaj przesunąć wszystkie płatności rolników o 1 miesiąc, t. į, przenieść je z 1 września br, na 
istnieje między rzeczywistością we włoskich | 1 października. Ministerstwa gospodarcze mają ponadto wygotować dalsze wnioski. Na robo. 


ty drogowe doraźnie przeznaczono 22 miljony 


dynarów. 


i komfortu stawia turysta. anglo-saski. T dla- e SWE wi NE Etc Wc RR R A) 


Dlaczego także Szwecja musi się zbroić? 


tego obraz wypadł spaczony. 

, Faktem jest, że jeśli chodzi o organiza- 
cję, to egzamin w Somali i Erytrei wypadł 
dla nowych, faszystowskich Włoch, bardzo 
słabo. Okazało się, że w tej dziedzinie nie 
zrobiły większych postępów. Brakami orga- 
nizacyjnemi tłomaczy się w dużej mierze 
zły naogół stan zdrowotny wysłanych ro: 
botników i żołnierzy, niedostateczne ilości 
wody, nieodpowiednie odżywianie i pomiesz- 
czenie, poważne niedomagania w funkcjo- 
nowaniu mechanizmu rozdzielczago i urzą 
dzeń użyteczności publicznej. Momenty te 
wpływają ujemnie na nastroje wysłanych 
wojsk, zmniejszają, ich zapał wojenny. Ale 
wszystkie te własne niedomagania nie są 
w stanie powstrzymać naturalnego biegu 
wypadków. 


Życie w Somali i Erytrei nie jest rajam,| 


jak to przedstawia prasa włoska, ani pie- 
kłem, jakim je malują dziennikarze angiel- 
scy, lecz raczej czyścem dantejskim. Cier- 
pienia, które ono niesie, mają otworzyć dro- 
ge ku zwycięstwu. R. N. 


1 
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Będzie pogoda. 


Warszawa, (PAT). Komunikat meteoroło- 
giezny z dnia 29 sierpnia. Dziś rano na Pomo- 
rzu, Pojeziarzach, Podlasiu częściowo Polesiu 
utrzymywała się pogoda chmurna ? mglista, miej 
scami z. deszczem, Pozatem było dość pogodnie, 

Przewidywany przebieg pogody do poti- 
dnia dnia jutrzejszego: Pogoda słoneczna o za- 


EEEE ramę 
e TTE"! EE pocz panuje przekonanie, 
Włoch, zmierzająca do wykluczenia na 


Sztokholm (PAT. Dzienniki omawiają 
względy, związane z polityką zagraniczną, 
które sprawiły, iż komisja obrony narodowej 
wystąpiła z wnioskiem powiększenia kredytów 
wojskowych. Motywy te można zreasumować 
w sposób następujący: wysiłki zmierzające do 
wzmocnienia ładu prawnego w stosunkach 


międzynarodowych nie doprowadziły do po- 
żądanych rezultatów, Zastosowanie zasad Ligi 
Narodów nie przybrało wcale tak pożądanego | 
charakteru powszechnego, 


Dzieło rozbrojenia 


a s 
Anglja nie 
Paryż, 29 sierpmia. (PAT. Havas donosi 


z Londynu, iż w tutejszych kołach politycznych 
że wszelka propozycja 


z Ligi Narodów napotka na zdecydowany sprze 


chmurzeniu zmiesnem 2€ skłonnościy do burz 
i przelotnych deszezów, E y 
mẹglisto. Ciepło. Umiarkowane wiatry Z kierm. 


ków południowych. 


rankiem miejscami ' 


zawiodła. Świat dn pewnego stopnia został 
wciągnięty do wyścigu zbrojeń niektóre 2 
państw bardzo znacznie zwiększyły siły wojska 
i marynarki. Możliwość konfliktu zbrojnego 
istnieje i wzrasta spowodu zaniepokojenia i nie 
ufności. w jakiej są pogrążone narody. 
Trudność pozostania poza ewentualnym 
konfiiktem dla narodu takiego jak Szwecja by- 
łaby obecnie większa niż podczas wojny świa. 
towej, gdyby pod względem wojskowym kraj 
ten nie przedstawiał tak potężnego czynnika. 


ciw ze strony delegacji brytyjskiej. Odpowie. 
działne koła zdaje się, nie powzięły jeszcze 
ostatecznej decyzji co do procedury, jaką nale- 
ży zastosować w Genewie. Ponieważ wczoraj. 
sza rozmowa sir Clarka z premierem Uavalem 
nie przyniosła żadnych nowych elementów, 


| przewidywane są dalsze konferencje przed 4-ym 


września, celem dokładnego wysondowania 
opinji obu delegacyj. 
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Gr. P 


© czem nisza innie.. 


P. Stniczyński I konsarwatyścl. 


Bardzo trafnie odpowiada „Ozas“ na wy- 
stąpienie p. Stpiczyńskiego. że konserwa- 
tyści polscy cisna się do „korytka“. Pisze. 
w'ianowicie: 

„Kurjer Poranny“ daje do poznania, że 
dobrze wie o naszych nadużyciach, ale na 
ten raz przemoże swój obywatelski obowią- 
zek, zrozumiały dla każdego a obowiązu- 
jacy szczególnie publicystów. — wykrywa- 
nia zła į piętnowania winnych, uczyni to 
jednak niechybnie, jeśli nadal nie znajdzie- 
my uznania dla Koncertowej formy auto- | 
propagandy wyborczej, 

Mamy widać nietylko różne -pogiądy | 
w dziedzinie muzyki i głosu. ale także 
w dziedzinie zadań obywatelskich. Wiado- 
mości o nadużyciach nie są dla uczciwego 
obywatela przedmiotem do trzymania w za- 
nadrzu. tematem do insynuacyj, a już 
chyba najmniej. zwłaszcza dla publicysty 
społecznika, nadają się jako temat do pegró 
żek. Ale, jeśli ktoś ma pretensje do służby 
publicznej, a nie dziennikarki bardzo złe- 
go typu, to powinien wykrywać nadużycia 
niezależnie, czy i jak sie o nim pisze, za- 
leżnie tyłko od tego, — czy o nich wie, 
Nie rozumiemy, dlaczego Katon z ,Kurjera 
Porannego“ przetrzymuje swe wiadomości 
pod korcem i dlaczego gotów jest dalej na 
tolerowanie nieprawości“. 

Niech więc p. Stpiczyński teraz przemó- 
wi, bo inaczej będzie współwinnym niepra- 
wości, które zataja! 


„Mecze walk religijnych", 


Tymczasem, zanim p. Stpiczyńskiego 
Hoszedł numer „Ozasu* z tem wezwaniem, 
— wystąpił p. Stpiczyński w „Kurjerze Po 
rannym przeciw .„Czasowi* za — istotnie 
niesmaczną — korespondencje p. K. Pru- 
szyńskiego z Berlina o walce „neopogan* 
æ Kościołem. Korespondent „Czasu“ opowia- 

da o niej referująco, jak o jakims me- 
czu piłki nożnej. , 
z „Z tych pierwszych — pisze p. Stpiczyń 

ski — rzędów stadjonu, w któsych nasz 
panicz konserwatywny chce zasiądać, aby 
patrzeć na mecze walk religijnych i społecz 
nych, jakże przygnębiające odsłania się 
widowisko na pustkę umysłową i moralną, 
na nihilizm duchowy pewnych, najbardziej 
uprzywilejowanych gospodarczo. sfer na- 
szego społeczeństwa, na ogrom beztroski 
materjalnej. która pozwala im taplać się 
w dobrobycie bez myśli o tem, skąd go 
czerpią i komu go zawdzięczają. 
Przeszłość oduczyła ludzi tych od wy- 

siłku pracy, teraźmiejszość, zaqewniac im 
bezpieczeństwo za cudzemi plecami, nie 
nauczyła ich przezorności, Siedząc w pierw 
szych rzędach przywileju społecznego i pa- 
trząc na walkę prądów, w której upatrują 
tylko widowisko, ani przypuszczają, że — 
jakikolwiek będzie wynik widowiska — 
oni bedą tymi, którzy przedewszystkiem 
zapłacą jego koszty,“ 

Swoja droga tylko w Polsce możliwe 
yest takie widowisko, że wolnomyśliciel kar- 
ci konserwatywny organ za niełojalność w 
stosunku do — Kościoła. 


P. Słonimski przeciw bolszewikom. 


= P. A. Słonimski żali się w „Wiadomo- 
ściach Literackich“ na Sowiety. A to z na- 
stępującego powodu!... Przed jakimś rokiem 
„Wiad. Literackie“ wydały specjalny nuw 
mer poświęcony literaturze bolszewickiej: 
zupełnie swobodnie wypowiedzieli się w pol- 
ekiem piśmie bolszewieccy autorowie, Wza- 
mian za to „Literaturnaja Gazieta“ miała 
wydać specjalny numer polski z artykułami) 
polskich pisarzy, I wydała ten numer. Ale, 
gie pokazało, że ten numer nie jest nume- 
rowany, nie wchodzi do „rocznika, — ezży* 
H: został wydany tylko dla Polski. a nie 
doszedł do rak Rosjan. Poprostu — cygań- 
stwo. P. Słonimski jest słusznie oburzony. 
„łuropa — pisze — dzieli się na pañ- 

stwa. które swych pisarzy. umundurowaly. 
i na kraje. w których pisarze chodzą czesto | 
może bez butów. ale po cywilnemu, Dziś 
po incydencie z numerem polskim w So- 
wietach, nauczeni i bogatsi w doświadcze- 
nie. pilnie będziemy uważali czy mamy 
honor z cywilnym czy z umundurowanym 
pisarzem, Gdy przyjeżdża do nas pisarz #0- 
wiecki. występuje ofitjalnie w asyście | 

. urzędników ambasady. Dziwne aż. jak c 
pisarze Rosji komunistycznej staranni =a 
w przestrzegniu protokolu. form dyploma. 


tycznych, iak iednozgodni sa w di 
dyskusji z ich oficjalnym politycznym | 
opiekunem. Wszystko to razem obsza | 


nieco zbliżenie kulturalne į kontakt osobi- 
sty, Głupia jest sytneftja. gdy nie te same 
prawa  obowiaznią sbie zainteresowane 
strony. Nic pierwszy to raz spotykam się | 


„GŁOS NARODU* z dnia 30-g0 sierpnia 1935 
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Przed reformą ustroju także w Szwajcarii 


Pod naciskiem z jednej strony faszyzmu,| tego stanowiska podzielają teraz także libe. | 
a z drugiej hitleryzmu. narażona na anty-| rad, a przeciwstawiają się właściwie tylko | 
społeczne knowania socjalistów i komuni-| 


stów. Szwajcarja stoł wobec zagadnienia 


socjaliści | komuniści, Ten opór skrajnej 
lewicy ma zaś ten doraźny skutek, że tem- 


ustrojowego i to w formie właściwie bardzo, bardziej rosną szeregi zwolenników rewizji. 


ostrej. Pod naciskiem zarówno z lewej jak 
i z prawej strony. w dniu 8 września %, r. 
cdbędzie się przewidziany w Konstytucji 
szwajcarskiej plebiscyt w kwestii, czy 


KONIECZNĄ JEST ZMIANA 
KONSTYTUCJI 


przez rewizję niektórych jej przepisów. 

Chociaż dyskusja na ten temat trwa już 
od dłuższego czasu, a zaostrza ją pogarsza- 
jące się położenie gospodarcze, to jednak 
nie należy sądzić, iż już w tej chwili spo- 
łeczeństwo szwajcarskie ma ustałony po- 
gląd, w jakim kierunku miałyby pójść te 
zmiany. Brak uzgodnienia pod tym wzgle- 
dem znamionuje najlepiej fakt, że silne 
stronnictwo ludowe rozbiło się na dwa wy- 
raźne odłamy, z których grupa t. zw. mło- 
dzieżowa pod władzą radey związkowego 
Mitllera prowadzi kampanję przeciw, a na- 
tomiast Zarząd stronnictwa z popularnym 
przywódcą Kóniglem na czele oświadczył 
się za rewizią Konstytucji. 

Pewna niejako adaptacja ustroju Szwaj- 
carji jest niewątpliwie na czasie. Wobec na- 
cisku faszyzmu włoskiego, któremu ulega 
co najmniej znaczna część ludności potud- 
nia kraju, a niezaprzeczonych wpływów hi- 
tleryzmu na niemieckich Szwajcarów pół 
nocnych, utrwala się tutaj przekonanie, że 
w każdym razie do Konstytucji Szwajcarji 
muszą wejść jakieś 


NOWE POSTANOWIENIA 
0 CHARAKTERZE OCHRONNYM, 


któreby zapobiegły niekorzystnym skutkom 
wzmożenia się skrajnego nacjonalizmu u 
dwu sąsiadów Związku. Nie będzie przeto 
przesadą, jeżeli przyjmiemy, że w tem zna- 
czeniu co najmniej połowa Szwajcarów 
przyznaje się do rewizjonizmu, co ujawnia 
się przedewszystkiem w łonie tutejszego 
Stronnictwa Katolickiego. Katolicy szwaj- 
carscy widząc skutki tego, iż w odniesieniu 
do żywiołu niemieckiego wiatr coraz siłniej 
dmie w żagle niemieckich współwyznaw» 
ców, pierwsi opowiedzieli się za rewizją 
Konstytucji i to bardzo daleko idącą, aby 
w ten sposób stępić zapobiegawczo ostrze 
i skutki propagandy hitlerowców. Słuszność 


GEEK. Wilno a EEE "OE WREN) 


z tą cyniczną metodą. Zbliżenie kulturalne 
polega na swobodzie propagandy sowiec- 
kiej w Polsce i na niedopuszczaniu książek 
polskich do Sowietów, Humanitaryzm obo- 
wiązuje tylko jedną stroną. Wsadzenie ko- 
munisty do polskiego więzienia nazywa 
się termorem faszystowskim a rometrzeli- 
wanie robotników w Sowietach nazywa się 
obroną proletarjatu. Niema możności prze- 
prowadzenia dyskusji, bo jedna ze stron nie 
dopuszcza do głosu. A przecież moglibyśmy 
mówić ze sobą, my, pisarze nieobojętni na 
krzywdę ludzką bez względu na to pod ja- 
kiem są popełnione hasłem, mtandarem czy 
emblematem. Próbowaliśmy nieraz.  Znie- 
checa do nowych prób pewność, że na kaž- 
de uczciwe wypowiedzianie zdanie otrzy- 
ma się w odpowiedzi frazes polityczny, ta- 
nią .agitke* albo dyplomatyczną  grzecz- 

nostkę. w 

Był czas gdy pisarze służyli sprawie 
człowieka. Zola nie uzgadniał swoich opinii 

z urzędnikiem francuskim, Gogol nie pro- 

sił cenzora aby mu pomógł uzgodnić sztu- 

kę z aktualną polityką caratu. Rolland nie 
wypełniał pilnie zleceń francuskiego biura 
propagandy. Głosy pisarzy były głosami 
sumienia świata, Dziś coraz bardziej wszeł- 
kie kontakty literackie zmieniają się 

w bankiety dyplomatygzne a wystąpienia 

pisarzy polegają, na namiętnej obronie 

zbrodni popełnianych przez własny kraj i 

na równie namiętnem oskarżeniu zbrodni 

innego kraju czy ustroju. Pisarze, którzy 
chcąc, walczyć wspólnie o wolność słowa 

i sumienia, o sprawiedliwość ł człowieczeń- 

stwo. muszą. być ludźmi niezależnymi í 

zleeeń przydzielonych im polityków. - Bez 

szczerości | niezależności wszystkie .,fron- 
ty do walki z faszyzmem”, „obrona kul- 
tury“ i „zbliżenia kulturalne" staną się 
tylko okazją do kantów politycznych, do 
psich figlów i cynizmu. Pisarz, który chce 
na forum europejskiem występować dziś 

w obronie wolności słowa i kultury, musi 

przedstawić politycznę «..entlausungschein". 

Dowód odwszawienia”. 

Oto. jak sie .Wiadomóści Literackie” 
i polsey pisarze dali kolązewiekim autorem 
wywieść w pole! Czy ich ta przygoda eze 
goś nauczy? 


„tureckiego panowania nad Węgrami. 


Nie oznacza to jednak, że już dzień 
S wtześnia przyniesie zwycięstwo obozu 


-rewizjonistycznego. W ostatniej chwili, wo- 


hec rozbieżności w łonie poszczególnych 
stronnictw jak wspomnianego wyżej ludo- 
wego, zajść mogą bowiem różne niespodzian. 
ki. Nie znaczy to także, jakoby w razie zwy 
cięstwa rewizjonistów już w dniu 8 wrze- 
śnia miała Szwajcarja otrzymać nową Kon: 
stytucję. W dniu tym rozstrzygnie się bo- 
wiem tylko pytanie, czy zmiana jest potrze- 
bna, a merytorycznie 


Węgrzy składaj 


Znany czechosłowacki publicysta Dr. 
Alfred Fuchs zamieścił na łamach kato- 
lickiego organu „Lidove Listy“ ciekawy 
artykuł, który przytaczamy w ważniej- 
szych wyjątkach. Uw. Red. „Gł. N.*, 


Kiedy uroczyście obchodzono w Wied- 
niu rocznicę odsieczy obleganego przez Tyr: 
ków Wiednia, niektórzy mówcy podkreślali 
w śwych przemówieniach, że w niemieckim 
świecie katolickim Austrja znów zyskuje po- 
dobne znaczenie, jakie miała w czasie wo- 
jen tureckich. Staje się murem Europy prze- 
ciw naporowi neopogaństwa, która zalewa 
szeroką falą całą Europę. W tym roku rów- 
nież w Czechosłowacji obchodzono roczni: 
cę wojen tureckich, Miasto Nowe Zamki 
obchodzi 250-lecie zwycięstwa nad Turkami, 
które odbiło się radosnem echem w całym 
świecie katolickim, jako zapowiedź końca 
Sto- 
waczyzna swem położeniem geograficznem 
i krwią swych synów zadecydowała wów- 
czas o losach Europy i cywilizacji zachod- 
niej. Słusznie podkreśliła przy tej okazji 
„Narodni Politika“, że lud słowacki służył 
tylko jednej polityce — polityce chrześci- 
jalńskiej. Magnąci węgierscy natomiast per 
traktowali wówczas z Turkami przeciw mo- 
cy cesarskiej, a polityka węgierska konspi- 
rowała przeciw Rzymowi i Wiedniowi. 

To wszystko należy sobie uświadomić 
w chwili, gdy słyszymy od Węgrów, że oni 
byli murem, chroniącym Europę od barba- 
rzyństwa tureckiego. Dziś jeszcze twierdzą 
Węgrzy, na forum katolickiem, że jedynie 
omi mogą obronić Europę przed naporem 
swastyki i pięcio-gwiazdy. 
jak dawniej magnaci węgierscy spiskowali 
z Turkami, tak i dziś powstaje i rozszerza 


sprawa odwlecze się bez treści. 


Ale podobnie, | 
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co najmniej na rok. Za pewnik należy jed- 
nak uważać, iż nawet w razie przegranej 
rewizjomistów w terminie obecnym, sprawa 
zmiany Konstytueji Związkowej Republiki 
Szwajcarskiej 


nie zejdzie już z porządku 
dziennego 


| jest bowiem problemem żywotnym i dojrza- 
łym. Faszyzm i hitleryzm uzyskują tutaj 
bowiem z każdym dniem nowe sukcesy, do- 
konują podbojów, a te prędzej czy później 
„wyładują się w zmianie ustroju, Tradycyj- 
'na szwajcarska demokracja pada coraz Wy- 
| raźniej ofiarą demagogji, a wskutek tego — 
' jak z niepokojem stwierdzają żywioły naj- 
'rozważniejsze — staje się pustą i właściwie 
J. B. 


Neopogaństwo w ziem! św. Stefana. 


ą ofiary z koni. 


Się na Węgrzech sekta pod nazwą „Ruch 
Turańskić, kopjujący nonsensy znaku swa 
styki. 

W Ujpeszcie odbywają się od czasu da 
czasu zebrania tej sekty, opierającej się na 
motywach węgierskiej mitologji starożyt: 
nej. Motywy przypominają elementy „wia: 
ry“ Trzeciej Rzeszy, Kult Hadura jest ana- 
logją kultu Wodana w Niemczech, Według 
informacyj czasopisma młodych katolików 
„Uj Kor“ nowy ruch — „Ruch Turański* 
— posiada już własne pismo, a prasa co- 
dzienna dość często referuje o tem. że przy 
modłach neopoganie ci składają w ofierze 
konie, że mają swoich „kaplanów*. że pała 

ognie dla uczczenia „boga słońca” i „woj: 
ny”, i t. d. 

Nowa .wiara* węgierska głosi powrót 
do zwyczajów samarskich i turańskich, 
wprowadza nowe nazwy miesięcy i żąda, 
aby początkiem ery liczenia czasu było 
wstąpienia na tron Atylli (D. 

Pionierzy nowego ruchu twierdzą, że 
Węgry uległy zgeubnym wpływom Zachodu, 
i że chrześcijaństwo pozbawia mężczyzn ich 
męstwa. W kołach tych z upodobaniem 
czytana jest literatura hakenkreuzlerowska, 
sławiąca rasę nordycką. Pra-wegrowie ei 
ulegają inspiracji Niemiec. Prasa katolicka 
ostrzega przed niebezpieczeństwem nowej 
sekty, której nauka jest coprawda dla wy- 
kształconego człowieka tylko śmieszną. ale 
w obecnych czasach dzieją sie tak dziwne 
| rzeczy, że nietrudno uwierzyć. iż najśmiesz- 
niejsze teorje mogą stać się potęgą. Zawsze 
ah się ludzie niezadowoleni, pół-inteli- 
| genci, którzy z radością przyjmą nowy kie- 
runek, głoszący nienawiść do wszystkiego, 
| co katolickie. 


Od wtorku dnia 27 b. m. w 


kinoteatrze „Sztuka“. 


Sensacja fiimowa pierszej kiasyl 


Noc na Transatiantyku 


Przepiękna muzyka! — Bajeczna wystawa! — Rewja najpiękniejszych kobiet! 
w głównej roli: Nancy Carroll ! Gene Raymond. 


Poranki: 


W sobotę 31 bm. o godz. 8 popoł., w niedzielę 1. IX. o godz. 10 i 12 przedp' 
Wszystkie miejsca po 50 groszy z wyjątkiem lóz i foteli. 


O obronę ks, Bisk, Łosińskiego. 


W poruszonej niedawno sprawie walki 
z Ks. Biskupem Łosińskim, otrzymaliśmy 
szereg podziękowań za zwrócenie uwagi na 
„Sprzysiężenie milczenia“ opinji w tej spra- 
wie i kilka artykułów do wydrukowania. 
Artykuły podyktowane są najlepszą chęcią 
służenia dobrej sprawie. — Niestety, nie 
dotarłyby do opinji ze względu na cenzurę. 
Tyczy się to w ezczegółności dwóch arty- 
kułów: „Dwulicowe prawo“ i „O pomoce dla 
Kielc“. Z ostatniego jednak artykułu warto 
przytoczyć zasadniczą myśl: — autor rzuca 
projekt, czy duchowieństwo mie mogłoby 
słę opodatkować na cele prowadzenia semi- 
narjum duchownego w Kielcach, skoro mu 
władza wstrzymuje ryczałt przyznany kon- 
kordatem?... Tymczasem jednak nadeszła 
wczoraj wiadomość, że władze rozpoczęły 
już. wypłacanie ryczałtu. Nie wiadomo tyb 
ko, czy w całości, i czy także na seminarjum 
duchowne. 

Poza tem miło nam podnieść, że artykuł 


„Głosu Narodu* w powyższej sprawie prze- 
drukowało szereg dzienników (m. in. „War: 
szawaki Dziennik Narodowy“, „Mały Dzien- 
nik“, „Kurjer Warszawski”, „Głos Mazo- 
wiecki“ i in.). Ze swej strony przyrzekamy, 
że nie przestaniemy wołać o przywrócenie 
spokoju w Kielcach. Sądzimy, że z nami 
pójdzie cała prasa i opinja prawdziwie ka- 
tolicka. 


CZYTELNICY! 

Ządajeie „Głosu Narodu“ 
we wszystkich kawiarniach 
restauracjach i na dwor- 
cach kolejowych! 
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Ma ziemiach Fizeczposp. 


Kałolleki Tydzień Społeczny 
dia akademików, 


MaGEWIny Instytut Akcji Katolickiej or- 
ganizije w Koszycach w okresie od 3 | sierpnia 
da t września br. tydzień społeczny dla akade- 
mików z całej Polski. W czasie obrad „tygo- 
Anta“ wybitni prelegenci duchowni i świeccy 
wygłoszą 17 wykładów. Program jest tak uło- 
żony, że pozostawia nózesthikom dużo cząsu 
na kotaystanie także z gier sportowych na 
miče. Jest to pierwszy tego rodzaju kato- 
licki tydzień społeczny na Slasku. (KAP). 


Komuniści żydowscy w szkołach 
lubelskich. 


W Lublinie toczy się proces przeciw 12 
oskarżonym o działalność komunistyczną i wy- 
wrotową. Z 12 oskarżonych dziewięciu jest ży- 
dów. Organizowali oni jaczejki komunistyczne 
w szkołach, rozrzucali notki komunistyczne i 
trudnili się agitacją wywrotową poza terenem 
szkolnym. Szczególnie silnie demoralizowano 
młodzież w gimnazjum im. Staszica. Docierali 
oni również do Legjonu Młodych. Strzelca I Tu- 
ra. Proces przerwano do 4 września celem po- 
wołania nowych świadków. 


Sterylizacja w Polsce. 

Towarzystwo Eugeniczne prześle w najbliż- 
szym czasie do ministerstwa opieki społecznej 
projekty szeregu nstaw. które mają być wnie- 
sione w przyszłym Sejmie. Są to: 1) projekt 
ustawy o poradnictwie przedźlubnem. 2) pro- 
jekt ustawy o pomocy dla nowożeńców. 3) pro 
jekt ustawy o państwowych kartotekach zdro- 
wia. 4) projekt ustawy o ograniczeniu wydat- 
ków opieki społecznej. Jeśli chodzi o ostatni 
projekt ustawy, to przewiduje on m. in. stery- 
lizację w stosunku do umysłowo-chorych. 


Znowu afera korupcyjna w Warszawie. 
Przy budowie węzła na dworcu Warszaw. 


skim wykryto nadużycia. Z polecenia proku- | g 


ratora zostali osadzeni w areszcie do dyspo- 
zycji sędziego Śledczego inspektor minist. ko- 
munikacji inż. Dobrucki, inż. Sergjusz Dobrze- 
lewski, aplikant adwokacki Nerc i dwaj do- 
stawcy materjałów budowlanych Falenberg 
i Lizert, Nadużycia zostały popełnione przez 
dopuszczenie prywatnych firm do przetargów 
budowlanych. Inż, Dobruckiego postawiono 
w stan oskarżenia z powodu zarzutu dopuszcze 
nia się nadużyć przy powierzanin firmom bt- 
dowlanym dostaw, a Lizerta i Falenberga pod 
zarzutem. przekupstwa. urzedników. 


Bandyci znowu grasują na prowincji. 


Dwaj zamaskowani bandyci napadli na dom 
kupca Habera w Żdzarach k. Pilzna. Bandyci 
zaczaiwszy się za oknem, wystrzałami rewolwe 
rowemi zranili ciężko znajdującego się w loka- 
łn sklepowym Samuela Habera. poczem obra- 
bowali sklep z towarów i gotówki. Po dokona- 
niu napadu rabunkowego bandyci zbiegli w nie 
wiadomym kierunku. 


Pociąg wycieczkowy z wagonami 
dla bydła. 


W jednem z pism łódzkich opisano „by- 
leca wycieczkę weekendowa’ zorganizowa 
ną przy łaskawym współudziałe „Ligi po- 
pierania turystyki“. Gdy amatorzy podró- 
ży stawili się na dworcu zobaczyli: 

„Zamiast zwykłych wagonów 3 klasy, 
„które kursowały zwykle na linji Łódź — 
Kolumna, dyrekcja warszawska PKP. usta- 
wiła na torze pociąg z kilkudziesięciu wa- 
gonami, służącymi zwykle do przewozu... 
zwierząt. Poczatkowo sądzono, że jest to 
„pociąg towarowy. który lada moment ruszy 
w droge i nadejdzie właściwy pociąg wy- 
cieczkowy. Nikomu na myśl nie przyszło, 
ide to właśnie te „wołówkę” i wszystkie na 
czerwono pomalowane wagony dla bydła z 
szeroko rozsuniętemi na wylot drzwiami, 
przygotowano dla ludzi", 

Cała podróż była nie mniej interesują- 


„ta, prawie egzotyczna. Łatwo sobie wyobra* 


zié, jakie epitety padały pod adresem or 
ganizatorów tej wycieczki, 


OSUSZENIE 700 HA W DZIŚNIEŃSZCZY- 
NIE. Z ramienia Urzędu Wojewódzkiego Wi- 
leńskiego rozpoczęte zostały prace regulacji 
rzeki Morkwy w okolicy Konstantynowa, pow. 
dziśnieńskiego. Regulacja rzeki ma na celu osu 
szenie bagnistych terenów wsi: Choćki. Nowo- 
siołki, Kwacze oraz innych przyległych miej- 
scowości. Dotychczas zostało uregulowane oko 
ło 8 i pół km. rzeczki, osuszając w ten sposób 
100 ha gruntów zabagnionych | i 

Wykonanie tych prac jest częściowo finan- 
Bowane przez Fundusz Pracy i częSELowo przez 
zainteresowanych gospodarzy w postac! robót 
szarwarkowych. Przewidywane jest przekopa- 
nie całej siosi rowów na gruntach w kierunku 
rzeki, w ceiu bardziej szezegółowego OsUszENia 


zabagniorroh terenów. i 


„GŁOS NARODU“ z dnia 30-go sierpnia 1933 


Ljazd walny Filareckiego Związku Elsów. 


Z Tuchowa piszą nam: W pobliżu Tuchowa!łom podporządkować nie wolno. Tezy nowo | 
istnieje od paru lat ośrodek kulturalny, który uchwalone podejmują wyrażoną w tezach Ko. 
budzi wzrastające zainteresowanie wśród sze-,sowskich wiarę w szczególne powołanie Polski! 
rokich kół społeczeństwa. Na wzgórzu dominu. dlo wprowadzenia w życie narodów zasady mi-| 
jacem nad Tuchowem, między wsiami Burzyn jłości bliźniego, obowiązującej i w stosunkach | 
i Kielanowice, wznosi się skromna na razie je-| między grupami. Nawiązano tu do pięćsetnej 
szcze Osada „Klsowo*, której ośrodkiem jest rocznicy Śmierci pierwszego ideologa Polski, 
Dom Filarecki, obecnie rozbudowujący się. — Pawła Włodkowica. który w walce z pojęciami 
Ostatnio wykończa się dużą kaplicę z widoczną germańskiego średniowiecza te właśnie zasady 
zdala wieżyczką. „Elsowo* jest osadą Filarec- | wygłosił. 
kiego Związku Elsów, organizacji, skupiającej | Zjazd, poprzedzony trzydniowemi rekolek- | 
katolicką inteligencję. zmierzającą do odrodze , cjami, które odprawił ks. prałat Korniłowicz 
nia narodu przez przebudowę duszy ludzkiej w,(z Łazek pod Warszawą), trwał od poniedział- | 
myśl głęboko ujętych zasad „Idcału Filareckie |ku 19 do poniedziałku 26 sierpnia br. Referaty 
go“, która m. in. wymagają potrójnej absty- |wygłosili m. in: Ks. kan. Cząstka (Rzeszów), 
nencji od alkoholu, tytonin i gier hazardowych. | Dr. Tadeusz Strumiłło (Mysłowice), Dyr. Ro- 


Kupuj tylko w Drogerii im. św. Teresy 


STEFANA HYŁY 


KRAKÓW, UL. WIŚLNA 6. 


mydła, kremy, perfumy, wody kolońskie 
kosmetyki. gąbki, galanterja toaletowa 
zioła. chemikalja i t. d. 


Towar w wielkim wyborze najlepszej jakości. 
Ceny niskie. Ceny niskie: 


Z calego świata. 


Związek jest apolityczny i nie krępuje w ni-|man Gierczyński (Chojnice na Pomorzu), Dr.W Niemczech nie wolno śpiewać 
czem przekonań partyjnych. wymaga jednak|K, Weydlich (Kraków), Dr. A. Niesiołowski! publicznie pieśni religijnych. 
miłości bliźniego nawet wobec przeciwników (Poznań) W. Maślanka. artysta malarz ~- 


politycznych. Ostatnio odbył się w Elsowie 
przy licznym udziale członków z wszystkich 
części Polski; nie wyłączając najodleglejszych 
Kresów, XVII Zjazd Walny F. Z. E. Zjazd prze 
prowadził w dwudziestopięciolecie Sejmiku Fi- 
lareckiego w Kosowie rewizję ówczesnych tez 
religijnych i narodowych, stwierdzając, że mi- 
mo tak wielkiego przełomu, jakim było adzy- 
skanie niepodległości, fundamoutalno zasady 
ideologji zachowały pełną swą aktunluość a 
więs rrzedewszystkicm to przekonanie. że wiel 
kość Ojczyzny zależy od wielkości dusz jej oby 
waieli, a odrodzenie musi cię zaczaś od jed- 
nostki, której dziś tak niedoceniane znaczenie 
w rowych tezach z całym naciskiem nodkre- 
śicno. Zaakcentowano silnie zgodnie z navką 
Kościoła, że dusza ludzka jest wartością abso- 
lutna. której żadnym dorażnym ntylitarnym ee. 


Dziś | eodziannie w kini 


ie 
Program Nr, 39. 


lewski, Zarembina. 


KOMORNIK ODEBRAŁ PRZEMOCĄ MAT- 
CE DZIECKO. W Poznaniu ulica Wenecjańska 
była we środę widownią wstrząsającej sceny. 
Oto do niejakiej J. Mayowej, której mąż prze- 
bywa stale w Paryżu, przybył komornik z leka 
rzem celem odebrania jej syna. Stało się to na 
skutek starań męża w sądzie, gdzie uzyskał wy 
rok na odebranie matce dziecka. Mayowa wraz 
ze swa siostrą siłą starały się przeszkodzić w 
czynnościach komornika. Mimo ta dziecko za- 
brano i uwieziono taksówką. 


EWAKUACJA 700 OSÓB Z WAŁĄCEGO 


SIĘ DOMU. Trzypiętrowy dom przy ul. Solnej, 
w Łodzi grozi zawaleniem. Dom został wznie- | 


siony przed 80 laty, a obecnie mieszka w nim 
około 700 osób. Przeprowadzone przez komisję 
badania wykazały. że właściciele domn Ryfka 
i Moszek Morgensternowie oraz Mendel Malen- 
berg nie przeprowadzali remontu mimo naka- 
zów. Postanowiono więc dom ewakuować, a lo 
sem ewakuowanych ma się zająć zarząd mia- 
sta. Właścicieli domu aresztowano. 


BRATOBÓJSTWO WE LWOWIE. W sapi- 
talu lwowskim zmarł lekarz-ginekolog. dr. Ka- 
rol Salz, który został jeszcze w poniedziałek 
wieczorem zasztyletowany przez brata swego, 
Szymona. Wypadek ten rodzina trzymała do 
środy w tajemnicy. Bratobójcę aresztowano. 
Jak się okazuje, przyczyną zbrodni była sprze- 
czka o zwrot pieniędzy wypożyczonych przez 
lekarza rodzinie. 

ARESZTOWANIE W ZAKOPANEM „NIE. 
BIESKIEGO PTAKA“, W Zakopanem areszto- 
wano poszukiwanego od dawna przez władze 
sądowe i policyjne i od dłuższego czasu nie- 
uchwytnego Szyszkowa Sergjusza vel Orlicza 
Seweryna, z zawodu reżysera filmowego. który 
na terenie różnych miast dopuścił się szeregu 
oszustw i fałszerstw zarówno na szkodę osóg 
prywatnych, jak i różnych firm. Ustałono, że 
Szyszkow przybył do Zakopanego również 
z mieczystemi zamiarami popełnienia różnych 
oszustw. 

—:000:— 
Krótkie wladomości. 
— Dyrekcja tramwajów w poroznmieniu 
varmadan 


z mieiskin w Poznaniu zadecydowa 


$ 


Wspaniałe polskie arcydzieło filmowe najwybitniejszych talentów! 


PRZEBUDZENIE 


Zofja Nakoneszua, K. Junosza-Stępowski, Stefan Jaraex, 
igo Sym, Wł. Walter, J. Macherska, Jerzy Kobusz, B. Si- 
kiewicz, A. Zelwerowicz, Ewunia Kołogórska, Z. Chmie- 


Przedstawienia codziennie o godz. 5, 7i 9. 


Ceny miejsc od 50 groszy. 


(Lwów); ks. Dr. Jan Ciemniewski (Lwów; i inż. | a w Na. w kwa a po ai 
Grabianka (Paryż) nadesłali referaty. Wybra- | a. > a ZA Ano | w PY 
no na okres trzyletni nowa Radę Naczelną, w| ot oraz Owie siostry zatenne z ertreim 
KOS: Radka" CZ tka (prezes), | zj aresztu ji Smaywnykesta że POWARNG 
prof. Dr. Jan Dobrowolski (wiceprezes), Dr. T. |! pieizrzy mkę KA KA wa ÓW. w 
Strumiłło, Dr. K. Weydlich i Marja Niesiołow- ADR AC pei" Pieśnią ową był ama 
ska (publicystka). Zjazd był niezmiernie boga- da Chrystusa Króla. KAP.) 
ty w treść i odbył się w atmosferze podniosłej 
głebokich przeżyć realizującego się w życiu eo 
dziennem. tak trudnego ideału braterstwa, po- 
jetego nie jako frazes, lecz jako obowiązująca AA 
a cit. Zjazd ten E polną Emol. nawet nad przedmieściami Tokjo. 
ność organizacji i może być uważany jako za- 
| powiedź jej coraz pełniejszego rozwoju. 

W roku przyszłym planuje się Kolonję wy- 
chowawczo-rozrywkową dła dzieci i Zjazd mło 
dzieży. Dr. A. Z. N. 


36 osób zginęło w tajfunie. 
Tajfun na wyspie Kjusiu wyrządził olbrzys 
mie szkody. Burza przeszła nad Kobe. Oska i 
Zgineło 38 
osób. Przeszło 15.000 domów zostało zalanych. 
Wszystkie zakłady przemysłowe w Osaka prze 
rwały prace. 


Bandyci msksykańscy wymordował! 
12 osób. 


Uzbrojona banda napadła w nocy na mia- 
steczko Coyutla. Bandyci wdarli się do ratu- 
A | sza. zamordowali sekretarza rady miejskiej i je 
5 denaście osób obecnych w budynku. Władze 
dotychczas nie wpadły na trop złoczyńców. 


] IT | Straszewskiego 18. | 


Tel. 182-01, 


Wytrzymalszy od Sven Hedlna. 


(—) Na cześć znanego podróżnika- boba» 
tera Sven Hedina urządzono przed niedawnym 
czasem z racji jego szczęśliwego powrotu z po- 
dróży do Azji uroczysty bankiet m. in, 
w szwedzkiej miejscowości Gotenburg. W eza- 
sie przyjęcia w rozmowie w najbliższymi są- 
siadami stołu podkreślił S. Hedin, że jednyin 
z najcięższych epizodów jego podróży był 
pewnego razu brak wody przez pełnych 7 dni. 
Obecny przy tem malarz szwedzki Karol Lars- 
son zauważy na to: 

— Przepraszam. ale to nie jest nic tak 
wielkiego. Mogę zapewnić, że conajmniej od 
7 łat nie miałem wody w ustach. 

Artysta ten znany jest jako - 
nencji, 


Realizacja: Aleksander Ford. 
Piosenki Juljan Tuwim 
W rolach głównych: 


W programie doskonałe dodatki. 
W niedzielę od gedziny 3-ciej popołudniu. 


wie ahsty. 


ła o zniżce cen biletów tramwajowych. Zniżka 
wprowadzona będzie od 1 stycznia. 

— Na rzece Zyśmienica we wsi Lichta, pow. 
radzyńskiego podczas przejażdżki łódką utopi- 
ły się: Z. Niewęgłowska i H. Biernacka. Wypa- 
dek nastąpił wskutek żartów St. Kota. który 
wiosłując, rozbujał łódke. Kot zdołał sie ura- 
tować. 

— W pow. garwolińskim na kupców Majera 
|Różanera i Sałomę Sztajna napadli bandyci. 
iPo zrabowaniu 1000 zł. gotówką. powiązali 
kupców lejcami i zbiegli. 

-— We środę w południe przeszła nad Lwo- 


SPIS GRUŻLIKÓW NA SŁOWACZYŻNIE 

W myśl rozporządzenia, ogłoszonego obecnie 
na Słowaczyźnie, wszyscy lekarze urzędowi 
obowiązani są prowadzić wykaz chorych na 
otwartą gruźlicę. Niewiadomo tylko. czy cho- 
dzi o cele statystyczne, czy też o opiekę je- 
karską nad tymi ludźmi. 

"Tu 000555 

KARA ZA KAZANIE PRZECIW STERY. 
ŁIZACJI. W Dortmundzie jeden z miejscowych 
kapłanów, Ks. Hóvel. skazany został wyrokiem 
sądu na areszt 10-miesięczny za wygłoszenie 


wem burza, połączona z piorunami i gwaltowną | kazania potępiającego z punktu widzenia mo- 
ulewą. Woda zalała niektóre place i piwnice | ralności chrześcijańskiej praktyki steryliza- 
niżej położone. cyjne. (KĄP.) 


— We wsi Krzeperów w okolicach Piotrko- 
wa, niejaki St. Drożdż pobił teścia i żonę oraz 
w pasji podpalił stodołę ze zbożem, gdzie spała 
jego 3-letnia córeczka. Dopiero po ugaszeniu 
ognia odnaleziono zwęglone zwłoki dziecka. 


WEYKZEKUENIZENTZRZZATZIZ 


ię ZARZĄD KURSÓW MATURYCZNYCH 
| i DOKSZTAŁCAJĄCYCH 
{ M 


(„WIEDZA ; 


w Krakowie, ulica Plerackiego HN 


Dodatkowe wpisy przyjmuje Sekre- | 
tarjat codziennie w godz. 9—1 i 3—7. 


EZNZSANAKZNZZA 


FAKULTET TEOLOGICZNY W BRATY- 
SŁAWIE. Diugie pertraktacje w sprawie za. 
łożenia fakultetu teologicznego przy uniwezzy. 
tecie w Bratysławie. zakończone zostały po- 
myślnie. Rząd czechosłowacki otrzymał osta- 
tecznie zgodę Stolicy Świętej na założenie tega 
wydziału, który już w najbliższym semestrze 
zimowym przyjmie pierwszych studentów. 


| 0. m 
W kilku zdaniach. 


— W Nocochea w Argentynie zachorowało 
25 osób po zjedzeniu zepsutego mięsa. 8 osób 
zmarło, reszta jest w stanie niebezpiecznym. 

— Na zesłaniu na wyspach Sołowieckich 
zmarł śp. ks. Józet Żmigrodzki, proboszez pa- 
rafji św. Mikołaja w Kijowie. 

— W San Pietro Anglana we Włoszech za- 
walił się sufit w szkole powszechnej. Z pod gru 
zów wydobyto 6-cioro dzieci ciężko rannych. 

-- Nad Gdańskiem przeszła we środę Silna 
burza. Piorun zabił w Wisłoujściu na pastwi- 
sku trzy krowy. 

— Na miejscu katastrofy kolei podziemnej 
w Berlinie odkopano dalsze dwie ofiary. wobec 
Celem uregulowania nakładu czego ilość ofiar wzrosła do 12-tu. 

M -— W Koszycach. przy kopaniu fundamen- 

prosimy o jak najrychiejsze s | tów. natrafiono na skrzynie M w któ 

: erat irej znajdował się zloty łańcuch wagi 59 dkg.. 

galowanie DRENU MA 3 oraz 2.789 starych monet złotych, pochodza 
'eych z XV-go wieku. 


zawiadamia P.T. interesowanych, że 
wykłady na kursach rozpoczynają się 
dnia 3 września. 


| 


| 


Sk. I 


„GŁOS NARODU“ z dnia 30-go sierpnia 1935 


Nr 280 


Zagadnienie rodziny 
w ciexawym oświetleniu. 


Tegoroczny program Akcji Katolickiej 
w Polsce przewiduje pracę nad poznaniem za- 
gadnienia rodziny w świetle prawa przyrodzo- 
nego. Objawienia i nauki Kościoła. Zagadnienie 
to zyskało nowe ciekawe i wszechstronne 
oświetlenie w „RUCHU KATOLICKIM“, inte- 
resującym i nowocześnie wydawanym mie- 
gięczniku, który zdobył jnż sobie czołowe 
miejsce wśród czasopism katolickich w Polsce. 
Cały specjalny numer (9 — 10) Ruchu Kato- 
lickiego", znacznie powiększony do objętości: 
140 stron. obejmuje artykuly następujaicych 
autorów: Bernard Pawlak: „Rodzina według 
prawa przyrodzonego”, Ks. Dr Seweryn Ko- 
walski: „Rodzina w objawieniu Bożem“, — 
Ka. Dr Jan Bochenek; ..Chrystus. nświęca re- 
dzine”, Ks. Dr Juljan Piskorz: ..Kościól. a to- 
dzina“. Dr Andrzej Niesiołowski: „Rodzina. 
jako instytucja społeczna”. Ks, Henryk We- 
ryński: „Kryzys malżeństwa. jako zasadni- 
czy problem rođziny“, Dr Anna Denibińska: 
„Rodzina w oświetleniu historycznem*. Ks. Dr 
Pastuszka: .Rodzina. a kultura“, Eng. 
Januszkiewicz: „Rodzina, a państwo. — Ks. 


Dr Jan Piwowarczyk: ..Pomoc społeczna dla | 


rodziny“. Ks. St. Podoleński, T. J.: „Socja- 
Hzm a rodzina“. Dr K. Górski: Rodzina a 
współczesne prądy pedagogiczne”. p. Marja 
Kępińska: „Rodzina a moralność", mec. L. 
Domański: „O katolickie prawo małżeńskie", 
Ka. Dr K. Kowalski: „Rodzina chrześcijańska 
a apostolstwo świeckich", oraz szereg arty- 
kułów w Dziale Praktycznym, wskazujących 
na sposoby pracy nad odnodzeniem rodziny. — 
„Ruch Katolicki“ jest wydawnictwem Naczeł- 
nego Instytutu Akcji Katolickiej w Polsce 
i wychodzi w Poznaniu, Al. Marcinkowskiego 


E. 22. 


BETATSS"TEWTTWEARE 
0d Wydawnictwa 


Prosimy P. T. Abonentów 
o nadsyłanie prenumeraty za- 


wrzesień. 


Równocześnie zwracamy się 
de wszystkiek abonentów za- 
legających z prenumeratą zgo 
rącom wezwaniem aby zechoieli 
niezwłocznie zaległości wyrów 
nać. 


Tanie! niż za cenę 


l 


| 


Olśniewająca komedja muzyczna, 


|: w gł. roli Lili- Damita I J 


tyezn 


ack 


' Przewodnik 


Nakładem Naczelnego Instytutu Akcji Ka- 
tolickiej (Poznań, 1985) ukazała się książka, 
którą należy powitać z największem zadowo- 
leniem. Jest nią: 


| „PRZEWODNIK PO BELETRYSTYCE*, 


[Czesława Lechickiego. (In 8-0, str. 416. Cena 


w broszurze 7.50 zł). 


Autor „Przewodnika* jest znanym kryty- 
kiem literackim; również znanym jest jego 
światopogląd chrześcijański. W swoich .,Uwa- 
gach wstępnych“ „Przewodnika“ otwarcie wy- 
znaje, że „książka niniejsza jest przewodnikiem 
ideowym, i uwzględniając walory artystyczne, 
na plan pierwszy wysuwa w ocenie autorów 
i w kwalifikacji utworów kryterja ideowo - 
moralne. Stoi mocno na gruncie spirytualizmu 
chrześcijańskiego, jako konsekwentnie przemy- 
ślana i wykonana próba podejścia do litera- 
tury, w szczególności powieściopisarstwa, od 
nowej, ignorowanej dotąd i lekceważonej stro- 
ny*. Ale „Przewodnik po beletrystyce* nie jest 
tylko katalogiem książek moralnych; daje także 
ocenę wszystkich znanych polskich i obcych 
autorów. Przy każdym autorze podaje krótszą 
lub dłuższą charakterystykę literacką, po któ- 
rej następuje streszczenie i klasyfikacja utwo- 
rów na: a) powieści dla młodzieży (0), b) na 
powieści dla wszystkich (M), ©) na powieści 
tolerowane (OT) i d) na powieści niebezpieczne 
f szkodliwe IV). 

W ocenie literackiej Lechicki stawia wyso- 
kle wymagania artystyczne, idąc poniekąd 
Hadem Forst Battaglii. O Ossendowskim n. p. 
pisze: „żywy, sugestywny gawędziarz, mistrz 
w zaintrygowaniu czytelnika į podtrzymywa- 
niu nieustannie jego uwagi i ciekawości, ma- 
jacy wyczucie terenu, żyłkę awanturniczą, 
ogromną rzutkość“, ale „Œa literatury we 
właściwem słowa znaczeniu ma drugorzędne 
znaczenie“, Z jego utworów „Nauczycielkę* 
zalicza do kategorji IV, „Lenina“ i „Pięć 
minut po północy* do IM, resztę do II i I kat. 

„Przewodnik“ Lechickiego daje nam ocenę 
literacką i ideową ponad 5.760 utworów, 
z Czego blisko połowa przypada na twórczość 
pisarską polską, Pisarzy pomnajemy w „Prze- 
wodniku* 1.092. z tego polskich 455. — Od- 
rzuca bezwzględnie hasło: „Sztuka dla sztu- 
ki“ i jest zdania, że „beletrystyce nie wołno 
służyć złej sprawie przez lekkomyślne trakto- 
wanie podstaw moralnych chrześcijańskiej i 
aryjskiej umysłowości*. Wierny temu założe- 


FILETU H. KLASY niu na stronie 405 podaje wykaz powieścio- 


| meżemy podróżować |: 


SAMOLOTAMI P. L. L. „LOT“ 


| 


pisarzy żydowskiego pochodzenia zagranicą 
w Polsce. Wykaz ten — co do zagranicy — 
jest pobieżny i mylny, gdyż Maurois i Schwob, 
jak nam wiadomo, przeszli na katolicyzm 
z przekonania. 

Bardzo cenny jest wykaz autorów dla mło- 


po beletrystyce. 


ZRT a ZEŃ AAC" EO"CE" EECC" AAAA WP TOWNEOOEOOOCEENZ R 55 
| Od soboty 24 b. m. w teatrze świetlnym „APOLLO 


pełna dowcipu humoru i poezji! 


Awanturnicze przygody młodego miljonera! 
Arcyzabawne qui-pro-quo! — Urocza roman- 


a groteska! — Cudowne krajobrazy: 


Paryż - Londyn - Atlantyk - Riwjera - Korsyka! 


Buchanan Reż. T. Freeland. . 
| SSGRACE. E DOG 


dzieży (101 nazwisk) z podkreśleniem, którzy 
są najlepsi pod względem ideowym. Autor jo- 
brze zrobił, że podał nazwiska głośnych anto- 
rów na indeksie (razem z tytułami utworów). 

Książka napisana dla ogółu wykształcone- 
go i przy doborze książek przy zakładaniu 
bibljotek odda bardzo wielkie usługi. 

i Dr, F. M. 


a 
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Radio. = 


„NAJPOGODNIEJSZE POGRANICZE“. Po 
łudniowo-wschodnią krawędź Rzeczypospolitej, 
wrzynającą się w granice Rumunji nazwać mo- 
Żna naszem najpogodniejszem pograniczem. Kre 
sy polsko-rumuńskie mają największą ilość go- 
dzin słonecznych w roku, dojrzewają tu dzięki 
temu brzoskwinie i winogrona. Pogodne są tu 
również nastroje. Niema na tem pograniczu 
placówek wojskowych z najeżonemi bagneta- 
mi, niema głębokich różnic między ludnością 
z tej i z tamtej strony granicy. O pięknych mia 
steczkach i wsiach tych kresów, oich mieszkań 
cach, prześlicznym krajobrazie opowie radjo- 
słuchaczom w piątek, 30 bm. o godz. 18 prele- 
gentka red. M. K. Grekowicz. 

ODCZYT RADJOWY 0 HIGJENIE PRA- 
CY. Z pośród czynników biorących udział w 
produkcji, najwybitniejszym i najbardziej war- 
tościowym z punktu widzenia społecznego jest 
niezawodnie człowiek. Należy dbać o niego co 
najmniej tak samo, jak się dba o maszynę. Do- 
świadczenie wielu lat i wielu państw wykazu- 
je, że znacznie mniej kosztuje zapobieganie cho 
robie i nieszczęśliwym wypadkom przy pracy 
niż leczenie ich skutków. Sprawa higejeny przy 
pracy wysuwa sią więc na czołowe miejsce 
wśród zagadnień społecznych. Mówić o tem bę 
dzie inspektorka pracy J. Miedzińska w dniu 
30 bm. o godz. 16. 


=$ 


000: — 
Programy staeyj radjowyeh. 
Sobota, dnia 31-go sierpnia 1935, 


Kraków, (293.5 m). Godz. 6,80 Transm, z War- 
szawy; 8.20 Program na dzień bieżący: 8,25 Wska 
zówki praktyczne; 11.57 Sygnał czasu, hejnał z wie- 
ży Marjackiej; 12.03 Transmisja z Warszawy; 12.15 
Muzyka popularna z płyt; 18 Transmisja z War- 
szawy; 13.05 Uwertura z płyt; 14.30 Nowe nagra- 
nia na płytach; 15,25 Transmisja z Warszawy i To 
runia; 18.30 Z życia literacko-kulturalnego;; 18.40 
Wiadomości bieżące; 18,45 Muzyka symtoniczna z 
płyt; 19.05 Program na dzień następny; 16.15 Kon 
cert reklamowy; 19.30 Nasze pieśni w wykonaniu 
Heleny Zboińskiej-Ruszkowskiej (sopran); 19.50: 
Transmisja z Warszawy; 20 Recytacje; 20.10 Trans 
misja z Warszawy; 22.08 Wiadorności sportowe; 
22.10 Rezerwa; 22.380 Transmisja z Warszawy, 

Lwów. (377,4 m). Godz, 18.30 Przegląd wydaw- 
nictw kobiecych; 18.40 Silva rerum i życie arty- 
styczne; 20 O prace dla młodszych, 

Warszawa, (1839.3 m), "Godz. 6.80 Pieśń „Kie- 


dy ranne wstają zorze“; 6.88 Pobudka do gimna- 
styki. 6.86 Gimnastyka; 6.50 Płyty; W przerwie 
o godz. 7.20 Dziennik poranny oraz Pogadanka 
sportowo-turystyczna; 8.20 Program na dzień bie- 
żący; 8.25 Wskazówki praktyczne; 11.57 Sygnał 
czasu; 12 Hejnał z wieży Marjackiej z Krakowa, 
12,08 Wiadomości meteor.; 12.05 Dziennik połud: 
niowy. 12.15 Płyty; 18, Chwilka dla kobiet; 13.05 
Fantazje operowe (płyty); 14.80 Nowości z płyt: 
15.15 Melodje huculskie (płyty); 15.25 Nasz handel 
morski; 15,30 Teatr Wyobraźni nadaje słuchowi- 
Sko dla dzieci; 16 Skrzynka techniczna; 16,15 Pie- 
śni w wyk. Edm. Błońskiego; 16.35 Polskie tańce 
ludowe; 16.30 Codzienny odcinek prozy; 17 Kon- 
cert dla naszych letnisk i uzdrowisk; 18 Poradnik 
sportowy; 18.10 Minuta poezji; 18,15 Cała Polska 
śpiewa — z Torunia; 18,30 Przeglad wydawnictw ; 
18.40 Życie kuliuralne i artystyczne stolicy; 18,45 
Muzyka lekka z płyt; 19.05 Program na dzień na- 
stępny; 19.15 Koncert reklamowy: 19.30 Nasze 
pieśni w wyk, Heleny Zboińskiej-Ruszkowskiej — 
z Krakowa; 19,50 Pogadanka aktualna; 20 Wiado- 
mości rolnicze; 20.10 Koncert orkiestry P, R; g, 
20.45 Dziennik wieczorny; 20.55 Obrazki z życia 
dawnej i współczesnej Polski; 21 Audycja dla Po- 
laków z zagranicy: „Powrót do szkół: 21,30 Świat 
duchów w przyrodzie — koncert orkiestry P. R.; 
22 Wiadomości sportowe; * 22,10 Rezerwa; 22,30: 
Muzyka taneczna w wyk, orkiestry P, R.; W przer 
wie o godz. 23 Wiadomości meteorologiczne. 

Katowice (395.8 m). Godz 15.15 Życie arty- 
styczne i kulturalne Śląska; 18.30 Skrzynka dla 
dzieci; 20 Wymowa śląskiej kawiarni — pogadan. 
ika inż H. Służcwskiego, 


ANTONI ROTHE 


Fabryka świec kościeinych 


poleca 


znane ze swe! dobroe! wyroby 


Kraków, ul. Sławkowska 20 


Tel. Nr. 121-74. Rok zał. 1879 


Rzeczy ciekawe. 


WODA MORSKA JAKO ŚRODEK KU- 
RACYJNY. Utarło się już  krotochwilne 
mniemanie, że każda woda, którą nie można 
pić, pewnie posiada właściwości lecznicze. 
Do tej pory nie można było zastosować te- 
go do wody morskiej, Ostatnie badania i 
próby przeprowadzone przez doktora med. 
Brauchłego w Dreźnie. wykazały, że woda 
morska posiada składniki, umożliwiające 
leczenie zaburzeń żołądka i kiszek, szkro- 
fuły i wole. Dotychczasowe wyniki są po- 
myślne, tak że woda z morza niemieckiego 
północnego, znajduje nowe użycie. 


CZASAMI DZIEJE SIĘ NAOPAK. — 
W ogrodzie zoologicznym w Sidney, karmio- 
no młode węże ropuchami. Wkrótce zauwa- 
żono, że w niewyjaśniony zupełnie sposób 
znikają całe gniazda młodych wężów. Za- 
rząd ogrodn rozpoczął energiczne poszuki- 
wania, w obawie aby przez zniknięcie groź- 
nych gadów. nie wynikły jakie niebezpie- 
czeństwa. Wszelkie poszukiwania nie dały 
żadnych rezultatów. Zarządzonpo pilna 
obserwację, która wykazała, że ropuchy nie 
czekając aż zostaną połknięte. same po- 
żarły w miedzyczasie młode węże, 
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Jesień... | 


Pędząc onegdaj Rynkiem krakowskim | 
wpadłem — tak, wpadłem — na zamyślo- 
nego i zachmurzonego p. Wacława Hipohon- 
dryka. 

— Wacek, cóż — u licha! 

P. Wacław popatrzył bolesnym wzro-' 
Kiem na mnie, pokiwał głową nademną i, 
otworzywszy wreszcie usta rzekł: 

— Qzy nie widzisz? 

— Co mam widzieć? 

Jeszcze raz z politowaniem i boleścią 
spojrzał p. Wacek na mnie, by w końcu : 
wyrzucić z siebie straszną tajemnicę: 

— Wszak $icń idzie... Lato już się 
Kończy... Wczoraj musiałem się ubrać w za, 
mutke... Dziś od rana chłód... Mleczarka, 
mówiła mi. że bociany odleciały... Wczoraj 
byłem pod Sowińcem (nie na Sowińcu) i 
zauważyłem, że liście na niektórych drze”, 
wach zaczynają żółknąć... Jeszcze parę dni,: 
a zaczną się dni deszczów i chłodu. 

Przyznam sie. że te twarde. jak skan- | 
dowane. zdania p. Wacława Hipohondryka 
podziałały na mnie. Poszarzał mi w jednej 
chwili Kraków. — zbladło słońce. które je-, 
szcze niedawno złociło Rynek krakowski. | 
— ludzie przechodzący wydali się mi jacyś 
skurezeni. mali, zatroskani, źli. Rozumie się; 
lato sie skończyło. idzie jesień. ..Jesienny 
nastrój... 

Pożegnałem sie prędko z p. Hipohondry- 


|kszy to wieczne zatruwanie życia urzędni: 


strój „jesienny“. I krokiem już powolnym, 
z głową zwieszoną na ostatni guzik kami- 
zelki, zmierzałem do biura. Jakiego? Mniej- 
sza o to. Do biura! ` 

W biurze — parę chwil początkowo spo- 
koju. „Kawałki“ i „kawałki“. Jeden za dru- 
gim. Boże, skąd się tych „kawałków“ tyle 
bierze. Czy wreszcie nie przyjdzie kiedyś 
czas, że „kawalki“ znikną, a udręczony do", 
tąd urzędnik wreszcie odetchnie pełną pier- 
sią!... Czy się ludziom wreszcie nie sprzy”, 
kowi. Przecież widzą, jak mię truje każdy; 
nowy kawałek! 

Te melancholijne rozmyślania przerwało 
mi pukanie do drzwi. 

— Proszę! y 

W duchu zaś: — Niech ei się Mussolini 
nrzyśni! 
- Nie podnoszę oczu z nad biurka. Po co? 
I tak wiem. że nowy „kawałek“ oznacza to 
czyjeś przybycie. 

— Prosze, czego sobie pan życzy? 

— Wieek, eóż do stu Hitlerów! Choryś, 
czy też zły? Gadaj! 

Odwracam powoli — wpływ „„jesienne- 
go nastroju“ — głowę. Kogo widzę! | 

— Maciek! Kopę lat... Cóż tu robisz? 


i Siadaj! A to doskonale... 


„Jesienny” nastrój pryska, ustepuje. La- 
to, wiosnę nawet, czuję w duszy. Stary, Ko- 
chany kolega, przyjaciel, druh serdeczny 
it. d. Siedzi gdzieś na wsi, — pod Nowym 


(Zawsze byłem kiepsko z geografją, a to 
com zdobył w latach młodości, 
bezpowrotnie przy tych „kawałkach”*). Jak- 
że się nie cieszyć? i 

— Przyjdziesz do nas na obiad. Żadnej 
wymówki. Musisz, 

— Zrobione! - 

— Ale, prawda. Byłbym zapomniał... 
Czy bociany już odleciały ze wsi? 

— Cóż znowu? Skądże to zainteresowa- 
nie — bocianami?... Pyta mrużąc łobuzersko 
oko prawe kochany Maciek, 

_— No, bo widzisz, mówią, że bociany 
już odleciały, A, jak bociany odlecą, to — 
już jesień, słota, zimno i — wogóle brzydko. 

— He, he, he,.. śmieje się szeroko Ma- 
ciek. Wy mieszczuchy uznajecie tylko jed- 
ną porę roku, lato. Na to, żebyście mogli — 
przepraszam czytelnika, ale to nie ja, tylko 
Maciek powiedział — pościągać portki i co 
wogóle nosicie na sobie i żebyście mogli 
wylegiwać się całemi dniami na t. zw. pla- 
żach, a w wolnych od leżenia godzinach — 
rżnąć w bridża. Znam ja was, miejskie łyki, 
lowelasy... ; 

— Mój drogi, nie chciałem cię gniewać; 
ja tylko tak... bo mi Hipohondryk mówił, 
że bociany odleciały i że teraz już tylko 
słota i zimno, wogóle brzydko. 

— Żadnego „wogóle“... To sobie zapa- 
miętaj. Jesień, nasza polska jesień, nie znosi 
żadnych „ogółów*, żadnych reguł, żadnych 
kanonów. Raz jest ciepło, że się wykapiesz 


, 


straciłem | 


| kiom. Może dlatego, be i mnie ogarnął na-| Sączem, czy pod Wadowicami, — nie wiem. | w jakiejś tam Śmierdzonce, jak w lipcu. Raz 


znów zimno, że futra szukaj. Ale — tyś chy 
ba nie był jesienią na wsi... 

— Nie byłem, — przyznaję srodze skon- 
fundowany. 

— No to nie wiesz, że taka właśnie je- 
sień jest piękna. Jest piękna w sadzie, gdzie 
wyzłaca okrąglutkie jabłuszka. Jest piękna 
w polu, nad rzeką, w gaju, w lesie.. Nie 
wiesz, ile uroku, ile piękna jest na wsi w 
tej porze! Mówisz o „jesiennym nastroju”. 
Nie jestem malarzem; grać nie umiem (oczy- 
wiście nie mówię o bridźu). Ale, gdybym 
tak był malarzem lub muzykiem, tobym 
| skomponował obraz jesieni, — o łagodnem 
| słońcu, które kładzie — tak, łagodnie kła- 

dzie — swe kojące promienie na spracowa* 
ną ziemię, — jesień, która przędzą „babiego 
lata“, jak siatką pajęczą, jak delikatnym 
muślinem, otula domy, drzewa, ludzi, wieś 
całą. Byłby to obraz radości, nie krzyczącej. 
trochę nawet melancholi jnej, ale spokojnej 
i cichej. Radości takiej, jaką promienieje 
dusza człowieka, który dobrze spełnił swe 
zadanie. 

— Lecz, — wtrącam — po jesieni idzie 
zima. : 

— Tak, śmieje się Maciek! Za to po zi- 
mie wiosna, po wiośnie lato. Zima nie jest 
wiecznością. Jest tylko jednym z etapów, 
które przebywamy i które pizezwyciężamy. 
Zima jest na to, by czekać na wiosnę i na 
lato i — przyznaję się do tego szczerze — 


Nr 388 


to słuchać 


w Krakowie. 


SIERPIER, F 
Piątek 30: Róży Limańskiej Feliksa mecz., Tekli 


p. męcz. 

Wschód słońca 4.53, zachód 18.29, 

Długość dnia 13 godzin i 36 min. 
Sobota 31: Rajmunda Nonn., Bogdana (Teodat) 

męcz., Rufiny męcz, 

Wschód słońca 4,54, zachód 18.27, 

Długość dnia 13 godzin i 88 min. 
000 

CZYN GODNY NAŚLADOWANIA. Przed 
paru dniami otrzymała Dyrekcja Muzeum Na. 
rodowego w darze od p, J. Litawskiego bogato 
profilowany siestrzan t. j. główną belkę puti- 
pu, opatrzoną datą 1619 roku. Siestrzan ien 
zdobił doniedawna jedną z sal realności nfia- 
rodawcy (róg ul, Florjańskiej j św. Marka) i 
przy modernizacji kamienicy ustąpił Żelbeto- 
nowi. Także w żelbetonowej konstrukcji now- 
go gmachu Muzeum przy Aleji Krasińskiego 
nie może on znaleźć zastosowania i dlatego 
za zgodą ofiarodawcy — przeznaczony zostal 
do wielkiej sali parterowej izby, którą odxrv- 
to ostatnio podczas remontu Domu Matejki. 
Dzieki temu zabytek. pochodzący z mieszezań. 
skiego domu, znajdzie się niemal na swem daw 
nem miejscu i wzbogaci architektoniczne klej 
noty krakowskiego śródmieścia, 

INAUGURACJA SEZONU TEATRU iM. J. 
SŁOWACKIEGO nastapi w niedziele, dnia 1 
września. Sezon otwiera „Wychowanka* Ale- 
ksandra Fredry, niegrana w Polsce od lat 
prawie 60.ciu. Jest to jedna z wybitniejszych 
pozycyj wśród pośmiertnych sztuk wielkiego 
komedjopisarza. Choć nazwana przez autora 
„komedją serjo“ ze względu na tło obyczajo- 
wo0-społeczne, jak też wątek, osnuty dokoła te 
matu doli sterocej, .Wychowanka* zawiera 
dużą „vis comica“. tkwiacą szczególnie w "ze- 
regu pysznych postaci, jak też scen charakte- 
rystycznych. Sztukę opracował scenicznie i de- 
koracyjnie dyr. Karol Frycz. Obsadę stano- 
wią z nowo aazngażowanych sił pp.: Px- 
włowska, Suchecka, Fabisiak, Modzelewski, 
Węgrzyn, oraz pp.: Jaworska, Zalewska. 
Kondrat, Kosmyra, Kułakowski. Senowski. 
Stanoch, Staszewski, Syroczewski, Turski. 
Wożniak. Wożnik. 

STACJA OPIEKI NAD MATKĄ I DZIEC. 


KIEM, udziela przy ul, Dunajewskiego Nr. 7, 
niezamożnym kobietom wszelkich porad 


w związku z ciążą, karmieniem, opieką nad 
niemowlęciem i wychowaniem dziecka, Stacja 
Opieki interwenjuje w sprawie niezamożnych 
kobiet, celem uzyskania dla nich świadczeń. 
Godziny przyjęć porad społecznych: wtorki 
od godz, 6-tej do 7-mej wiecz. piątki od godz. 
12 do 1-szej w poł. Poradnie lekarskie dla ko- 
biet ciężarnych we wtorki od 8-mej do 9-ej 
wiecz., piątki od 9 do 10 rano. Dla niemowiąt 
w piątki od 12 do 1 w południe, 

ZMIANY W ROZKŁADZIE JAZDY. Ww no- 
CY z 1 na 2 września br. wprowadza Się na ME 
njach P. K. P, zmieniony rozkład jazdy. Rów- 
nocześnie wydaje się nowy urzędowy rozkład 
Jandy na okres jesienny. 
A Ponadto w RA przejściową z 1 na 2X, br. 
obecny pociąg motorowy Nr. Mt. 7111 odjzż- 
dżający z Katowic o godzinie 0.47 przez So- 
enowiec do Krakowa, będzie uruchomiony już 
według nowego rozkładu jazdu przez: Myeł9- 
wice jako pociąg motorowy ekspresowy Nr. 
Mt. E. 401 a odjazdem z Katowic o godzinie 
0.80 i przyjazdem do Krakowa o godzinie 1.28, 
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na jesień.. Bo jesień, polska jesień, jest 
piękna. 

Jakoś raźniej mi się zrobiło na duszy 
teraz. Jakoś inaczej widzę teraz mgiełki po- 
ranne i pierwsze nitki „babiego lata", Istot- 
nie, jesień jest piękna. 

A, kiedyśmy potem zasiedli do obizdu, 
Maciek musiał powtórzyć całej mej rodzinie 
swój wykład o jesieni. i 

Nazajutrz pędząc, jak zwykle Rynkiem 
krakowskim. wpadłem — tak, wpadłem — 
na zamyślonego i zachmurzonego p. Waeła- 
wa Hipohondryka. 

— Watek! Ty nie wiesz... 

— Czego nie wiem? — pytał podniósłszy 
schvlona od smutków i „trosków tego ży- 
wota“ głowę. A € , 

— że jesień. polska jesień, jest piękna, 
— że jest złota w sadzie, — że jest bielut- 
ka. jak skrzydła anielskie. w przędzy bahie- 
go lata, — — że wogóle... . 

Nie skończyłem. P. Wacław Hipchon- 
fryk oddalał sie odemnie wzburzony. 

: RALF. 

Uw, Redakcji. — Test w tym feljetonie 
— wybaczy nam p. Ralf — trochę przesady. 
Jesień polska jest „piękna“ wtedy, kiedy 
jest piękna. Jest zaś „brzydka“, nawet ..har 
dzo brzydka” wtedy. kiedy jest brzydka. 


Cudzysłowy odgrywaja tu swoja rolę. Zresz-| 


ią p. Ralf ma racje. Ma ją takie p. Hipo- 
hondryk. Każdy z zastrzeżeniami... Zresztą 
już wkrótee będziemy mieli sposobnożć 
sprawdzenia twierdzeń p Ralfa. 


„GŁOS NARODU“ z dnia 30-go sierpnia 1935 


Trzeci dzień procesu o nadużycia 


w krakowskiej Ubezpieczalni Społecznej. 


W trzecim dniu procesu o nadużycia b. 


Św. Kolkiewicz: Żadne, ba uważałem. że to 


urzędników w Uhezpieczalni Społecznej w Kra-|nie jest nadużyciem. Nikt tu bowiem nie stra- 


kowie zeznawał b. dyrektor Ubezpieczalni dr, 
Kolkiewicz. 

Świadek nie przeczy, że podpisywał rachun- 
ki zakupna cześci samochodowych, bowiem pod 
pisywał dziennie kilkadziesiąt innych rachun- 
ków. przeto i rachunki omawiane przez Sąd. 
mosły się między innemi znajdować, Twierdzi 
jednak, że nie dawał żadnych poleceń. by ra- 
chunki, jakiemi operował Pawluśkiewiez. zasto 
powano kwitami fikcyjnemi. Zresztą Pawluś- 
kiewicz — według zeznań dra Kolkiewicza —- 


był samodzielnym referentem. Świadek zezna- |sobię, 


je, że nie mógł o wszystkiem wiedzieć. có się 


dzieje w Ubozpieczalni. Co zaś dotyczy sprawy si o dopuszczenie dowodu 
zakupu motocykla. to świadek twierdzi. ż5 mo- | TTuezsicezalni, 
tocykl był potrzebny w Ubezpieczalni dla użyt- | świadka Dubasa. Nadto wnosi o zażadanie wy- 
ku kontrolerów, jednak nie dawał polecenia za | jaśnienia z Ubezpieczalni, jaką zaliczka stalą 


| kupienia, Świadek nie wie od kogo kupiono mo 
tocykl, i w chwili, gdy Pawluśkiewicz zanieldo. 
wał świadkowi. iż motocykl zakupiono, świadek 


został zaskoczony. Stwierdził następnie, że mo- wypłacona tylko na zarządzenie dyr. Kolkiewi- 
tocykl ten był w okropnym stanie, bez peda- cza, Odnośnie zaś do osk. Pawluśkiewicza. 
świadek obrońca wnosi o wydanie zarządzenia nadesła- 


łów, cylindrów, wogóle bez motoru: 
widział tylko szkielet, 


no motocykla — samochód. 
było za wiedzą pana dyrektora, 


nie? 
Świadek dr. Kolkiewicz: Tak, 


| 


bez żadnych narzędzi, pia z Ubezpieczalni kopji 
kazał przeto obciążyć sumę wydaną na zakup- nych Parku Samochodowego za rok 1983 dla 
j wykazania, że w roku tym zużyto benzyny wie 
Obrońca Aschenbrenner: Czy auto kupione cej, aniżeli wydano szoferom. Obr. Aschenbren- 
a motocykl ner stawia cały szereg innych jeszcze wnio- 


cit. Pieniądze zostały wydane zupełaj» praw- 
nie. 
Osk. Sapecki: Panie dyrektorze! W imie riel 
winnego człowieka. niech pan dyrektor przy- 
pomni sobie. czy byliśmy wszysev trzej tu 
oskarżeni u pana dyrektora w sprawie zakupna 
motocykla? 

Św. Kolkiewicz: Nie. absolutnie nie. 

Osk. Sapecki: Ale pan dyrektor nie wyklu: 
czą. 

w. Kolkiewicz: Dziś już nie przypominam 


Nastepnie obrońca dr. Asonenbrenner wno- 
z ksiąg kasowych 
esz 0 ponówne przesłuchanie 


podręczna dysponował osk. Sapecki. Zmiarza 
to do tego, że kwota 250 zł, jako kwota prze- 
kraczająca normę dyspozycyjną, mogła być 


raportów miesięcz- 


sków, które zostają dopuszczone przez Sąd, — 
sprawę jednak z tego tytułu odroczono do | 


Obr. Aschenbrenner: Wobec tego jakie pan |dnia 11 września br. 
—:000— 


dyrektor wyciągnął konsekwencje? 


SPĘD I CENY KONI W %RAKOWIE. 
W dniu 27 bm. spędzono na targówitą ogółem 
145 koni, płacono za konie: 1) pociegawa cież. 


kie od 250 do 500 zł 2) lekkie od 130 da 400; 


zł 5) rzeźne od 70 do 100 zł. 

ZWŁOKI NOWORODKA PRZED KOŚCIO. 
ŁEM. Wczoraj, we czwartek, na dziedzińcu 
kościoła Bożego Ciała w pobliżu wejścia głów. 
nego do kościoła. znaleziono zwłoki noworod. 
ka płci męskiej, które zawinięte były w żółby 
papier, Lekarz obwodowy orzekł, że zwłoki z0- 
stały porzucone beznośrednio po porodzie, 
oraz że na szyji zwłok pod broda są. Ślady, 
które wskazują na prawdopodobieństwo näi- 
szenia. Zwłoki przewieziono do Zakładu Me- 
dycyny sądowej. 

PAJĘCZARZE. Między godz. 16—-16,45, 
dnia wczorajszego, nieznani sprawcy ro oder- 
waniu żelaznym łomem skobla dostali się do 
mieszkania Ruchli Głlitman, przy ui, Staro- 
wiślnej L. 51, skąd skradli bielizne wart około 
250 zł. i 

KRADZIEŻ NAKRYCIA STOŁOWEGO, 
Dnia 28. 8, 1985 między godz. 14—17.30, nie- 
znany sprawca przy pomocy wyważenia drzwi 
dostał się do mieszkania  Knoblocha Józefa, 
kupca, zam. przy ul. Blich T, 4. skąd skradł 
garderobę męską i damską oraz srebrne na- 
krycia stołowe ogólnej wartości 1270 zł, 

NIELEGALNA SPRZEDAŻ ETERU. Przsd 
Sądem Apelacyjnym w Krakowie toczył sią 
onegdaj proces droguerzysty mera R. Wiśniew 
skiego, zasądzonego wyrokiem Salu Okrego. 
wego na 8 miesięcy więzienia i 500 zł. grzyw- 
ny, z równoczesnem pozbawieniem praw wy- 
konywania praktyki na przeciąg trzech lat, 
za nielegalny handel eterem. 

Sąd Apelacyjny zatwierdził w całej rozcią- 
głości wyrok Į instancji. 


—00)0—- 
ZAWIADOMIENIA I KOMUNIKATY. 
IMPORT TOWARÓW Z TURCJI, Izba prze 
mysłowo-handlowa zawiadamia firmy zaintere 
sowane w imporcie towarów z Turcji, że 
w biurze Izby zasięcnąć moga. bliższych infor- 
macyj, odnośnie zapłaty za artykuły importo- 
wane. 

SPORT I ZABAWA, te dwa najlepsze spo- 
soby fizycznego usprawnienia młodzieży, po- 
budzają również dobry apetyt. Troskliwa mat- 
ika z zadowoleniem obserwuje postępy rozwoju 
swych dzieci, wiedząc o tem, że w niemałej 
mierze przyczyniają się do tego pożywne bu- 
dynie Oetkera, podawane jako legumina. Pro- 
mieniejące oczy i rumiane lica Świadczą wy- 
mownie o zdrowiu dzieci. 

——:000:—— 
REPERTUAR KINOTEATRÓW 
ŚWIT: „Przbudzenie”, 
WANDA: „Marzące usta“. 


APOLLO: ..Caranga*". ( 


| SZTUKA: „Noc na Transatlantyku', 
DOBA: „Powrót Frankensteina", 
|  NLONKO: „Antek Poliemajster", 


ADRIA: „W wiedeńskiej kawiarence”. 
PROMIEŃ: „Wiosenna parada“ z Fr. Gaal. 
BAGATELA: „Żona w złotej klatce". Na scenie 
Kui „Czem darzą kobiety”, 


EJ 
JEDYNY WIECZÓR WŁADYSŁAWA 
WALTERA, doskonałego komika, oraz arty- 
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stów: Stanisława  Gruszczyńskiego, Ireny 
Skwierczyńskiej i Wawy odbedzie się w sobotę 
31 bm, w Starym Teatrze. Ta czwórka arty- 
stów, rozporządzająca bogatym i wesołym pro- 
gramem, zdobedzie niewątpliwie w Krakowie 
nadzwyczajny sukces. bawiąc naszą publicz- 
ność piosenką I szczerym humorem. 
a OJO O a 
Papioskie odznaczenie krakowskiego 
kapłana. 


Ks. A. Paryś, proboszcz i dziekan w, 
Liszkach (pow. Chrzanów), otrzymał w tych 
dniach odznaczenie godnością szambelana 
J; Św. za wybitne zasługi położone na polu 
duszpasterskiej i społecznej pracy. 

Ks. prał. Paryś był jednym z pierwszych 
(obok b. sen. Ks. Kasprzyka) organizatorem 
katolickiej młodzieży. Przez 'pewien czas 
pełnił obowiazki sekretarza jener. stowarzy- 
szeń młodzieży w archid. krakowskiej w naj 
trudniejszym, bo początkowym, okresie ich 
rozwoju. W! r. 1918+został proboszczem w 
Liszkach i na tej placówce rozwinął nie- 
zwykłą i ofiarną gorliwość w ząkresie dusz- 
pasterskim i społecznym. Cała Kima lisie- 
cka pokryta jest dziś siecią oddziałów K. 
S. M., któremi Ks. pral. Paryś osobiście sam 
kieruje, poświęcając wszystkie niedzielne 
popołudnia na pracę w stowarzyszeniach. 
Od szeregu lat jest Ks. prał. Paryś głów- 
nym kierownikiem K. 5. M, w archid. kra- 
kowskiej, naprzód jako prezes, obecnie j1- 
ko asystent kościelny. Do licznych gratu- 
lacyj z powodu wysokiego odznaczenia do- 
łącza swoje własne także redakcja „Głosu 
Narodu“, którego szczerym przyjaciele 
jest Ke. pral. Paryś. 


Wszystkie ulice Krakowa otrzymają 
kosze na Śmieci. 


Jedną z głównych bolączek Krakowa — 
jest sprawa zaopatrzenia ulic naszego miasta 
w dostateczną ilość koszów na śmieci. Po- 
rzucane bowiem przez niektóre jednostki na 
chodnikach i jezdniach śmieci stanowią pla 
gę, która utrudnia propagandową akcję 
miejscowego obywatelstwa na rzecz czysto- 
ści, prowadzoną od; kilku miesięcy pod 
hasłem: „Czysty Kraków — chlubą Pol- 
skit”, 

Stosownie do uchwał Komitetu Czysto- 
ści Krakowa, realizującego stopniowe pro- 
gram wytyczonych zadań, — bolączka ta 
zostanie wkrótce usunięta. Obecnie bowiem 
Sekcja czystości ulic. opracowuje wykaz 
ulic, na których kolejno ustawione będą ko- 
sze na śmieci w zwiększonej niż dotychczas 
ilości, Równocześnie: zaś przygotowuje się 
nowe typy koszów, uwzględniając warunki 
celowości i przeznaczenia. Nadto czynione 
są próby z dobraniem odpowiedniego ko- 
loru dla koszów, aby zawsze były dla wszy- 
stkich widoczne. ł 

Powyższe prace przygotowawcze zosta- 
ną w najbliższych dniach zakończone, por 
czem powołane czynniki przystąpią do roz 
mieszczenia ikoszów ulicznych na śmieci w 
wyznaczonych miejscach. Instalowanie ko- 
szów odbywać się będzie etapami, poczyna- 
„ące od ulic śródmieścia, a następnie otrzy- 
mają kosze dalsze ulice Krakowa. 


BIEDOTA PŁACI. 

W związku ze zbliżającym się począt: 
kiem nowego roku szkolnego. w sferach ro 
dzieielskieh, mieszkających na peryferjack 
Krakowa. powstało żywo zaniepokojenie, 
na skutek zarządzeń władz szkolnych m. 
Krakowa. Władze te poleciły mianowicie 
kierownikom szkół powszechnych, aby przy: 
zapisach na nowy rok szkolny, odróżniałł 
dokładnie dzieci, których rodzice mieszkają 
w obrębie rogatek miejskich, od dzieci z po- 
za rogatek i od tych ostatnich by pobierali 
opłatę w wysokości 10 zł. Opłaty te nie szą 
wprawdzie wysokie. niemniej jednak stoja 
w sprzeczności z zasadą bezpłatnego nai- 
czania w szkołach publicznych. Dla dzieci 
ze wsi. nawet Oplata 10 zł, jest bardzo 
uciążliwą dariną. 


DYSLOKACJA SĄDÓW KRAKOWSKICH. 

W drugiej połowie września b. r. nasta- 
pi zmiana w dyslokacji niektórych sądów 
krakowskieh. Mianowicie oddziały cywilne 
Sądu grodzkiero hada przeniesione z ulicy 
ów. Jana na ulicę Starowiślna, do budynku 
zajmowanego dawniej przez Starostwo Po- 
wiatowe krakowskie. Rudvnek ten. po ukoń 
czenin niezbędnych adaptacyj będzie prze- 
zuaczony calkowicie na ecele sądowe. Na uli 
ce Starowiślna przeniesiony zostanie także 
z Podgórza Sąd Pracy. W Podgórzu pozo- 
stana jedynie oddziały karne Sądu Grodz- 
kiego. Należy zaznaczyć. że także przenie- 
sienio tych oddziałów do centrum miasta 
byłoby powitane z uznaniem przez sfery ad- 
wokackie j stronv. mające do załatwienia 
swe sprawv w Sadzie grodzkim karnym — 
dziś bowiem sąd ten jest tak oddalony od 
śródmieścia. że komunikacja z nim nastrę* 
cza szereg trudności i kosztów. Niemniej 
jednak koła sadowe uważają, iż budynek 
na Podgórzu służący dziś na pomieszczenie 
oddzialów karnych. nadaje sie najlepiej do 
tego celu. 


r 
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Węgiersy pływacy w Katowicach. 

W środę węgierscy pływacy startowali 
w Katowicach. Na zawodach uzyskano kil- 
ka dohrvch wyników. a m. inn. Jarkuliszó- 
wna — Niedobecka pobiła rekord polski 
na 200 m. stylem klasycznym. Techniczne 
wyniki zawodów: 100 m. styl. dow. pań: 1) 
Dawidowiczówna w czasie 1:21.4 sek., 100 
m. styl. dow. panów: Csik (Węgry) 1.00.6, 
2) Szekely (Węgry) 1:03. 3) Barysz (Śląsk) 
1.09. 200 m. styl. klas. pań: 1) Jarkuliszów- 
na-Niedobecka (Śląsk) 3:26.3 (nowy rekord 
polski), 100 m. na wznak: 1) Karlłczek 
1:16.4. 2) Lengyel (W) 1:17, 100 m. na 
wznak pań: 1) Astorówna (Śląsk) 1:47.5, 
200 m. styl klas. panów: 1) Csik (Wy 2:58.5, 
2 Heidrich (Śląsk) 3:03.6. 200 m. styl. dow. 
panów: 1) Schwarz (Śląsk) 2:42.4. Sztafeta. 
10x50 wygrali Węgrzy w czasie 4:54.6 
przed Śląskiem 4:59.6. 

Pozatem odbyły się skoki z trampoliny 
z udziałem mistrza Wegier Wajdy i Śląza- 
ków Breguly, Jędryszka i Bredłicha, 

W piłce wodnej Budapeszt reprezento* 
wany przez BEAC rozgromił Śląsk repre- 
zentowany przez mistrza polski EKS 12:1 
(5:0). Węgrzy w ten sposób zrewanżowali 
się za remisowy wynik w Krakowie. 


Mistrzostwo Polski w 5-hoju 
kobiecym. 

W nadchodzącą niedzielę odbędzie się 
w Łodzi 5-bój lekkoatletyczny kobiecy o 
mistrzostwo Polski. W skład 5-cioboju woho 
dzą następujące konkurencje: 100 mtr., 
skok wgal, skok wzwyż. rzut oszczepem i 
pehniecie kulą. i Ą 

Tytułu mistrzowskiego broni Łodzianka 
faryłka Kwaśniewska z Ł. K. S. 

——:000:— 

BUKARESZT — LWÓW _ W TENISIE. 
W ramach miedzynarodowych zawodów te- 
nisowych o mistrzostwo Lwowa odbywa sie 
mecz międzymiastowy Lwów — Bukareszt. 
We środę padły dwa wyniki: Hamburger 
pokonał Kołcza I 6:4, 6:2, 6:4. W grze mie- 
szanej para rumuńska Somoghy — Schmidt 
wygrała z parą polską Hebda — Wełeszczu- 
kowa 4:6, 6:3, 6:2. Po drugim dniu meczu 
prowadzi Bukareszt 3:1, 


RODZICE I OPIEKUNOWIE! 
Bursa, nowocześnie urządzony 


Zakład Wychowawczy 


W Krakowie, przy ulicy Skarbowej L, 2, 


przyjmuje kształcącą s'ę młodzież męską w wieku 

od 13 lat— 18-tu Opłata 7a całkowite utrzymanie, 

mieszkanie i opiekę od 45 — 70 ZŁ miesięcznie. 

Zgłoszenia przyjmuje się w Sekretarjacie Bursy — 
ul. Skarbowa I. 2. I. p. Tel. 125-28. 


SR. 5 


| 
Zycie gospodarcze. 


0 obniżkę podatku od lokali, 


Sprawa reformy obecnego podatku od lð- 
kaž, wielokrotnie już stanowiła przedmiot 
interwencji u kompetentnych czynników 
trony organizacyj 
skich. Ostatnio kwestje te rozpatruje Związek 
Izb Przemysłowo-Handlowych. który wystąpić 
ma podobno do władz z odpowiednim memorja 
tem, Samorząd przemysłowo-handł. wychodzi 
z założenia, że wymiar podatku od lokali, opar 
ty na komornem z r. 1914, czyni ten podatek 
nie realnym, lecz podatkiem od fikcji. Utrzymy 
wanie ną sztucznym 
sprzeczne 


ze 
gospodarczych i lokator- 


poziomie wymiaru jest 


z ogólną polityką gospodarczo- 
podatkowa ministerstwa skarbu. O ile istnieje 
pewna tendencja do obniżenia komortego, co 
posiada wyjątkowe znaczenie w dzisiejszych 
ciężkich czasach. o tyle wysokość wymiaru po- 
datku lokalowego poważnie hamuje te tenden- 
cje. Toteż zmiana odnośnej ustawy jest ko- 
nieczną. Wedle obiegających pogłosek również 


władze uważają za konieczne wprowadzenie 


zmian do ustawy o podatku od lokali, Kwestja! 
i nowego sezonu w polityce gospodarczej a 
l konferencja na Zamku jest tego sezonu inau 
. O . OCH) 

| guracją. Według panujących opini) dotych: 


ta wejść mą na tapet obrad nowego Sejmu. 
———00000 
Emigracja i powrót wychodźców. 


Według ostatnich danych Głównego Urzę- 
du Statystycznego, w okresie pierwszego pół-, 
rocza br. wyjechało z Polski ogółem 30.886 wy 
chodźców, w tem 14.015 do krajów europej- 
skich i 16.871 do krajów pozaeuropejskich. Do 
Francji wyjechało 647 emigrantów, do Nie- 
miec 514. na Łotwę 12.549, do innych krajów 
europejskich 305, do Stanów Zjednoczonych 
A. P. 750, do Kanady 519, do Argentyny 1.559, 
do Brazylji 478, do Urugwaju 180, do innych 
krajów Ameryki 623, do Palestyny 12.636 i do 
innych krajów 126 wychodźców. x 

W tym samym okresie czasu powrócilo do 
Polski 15.860 wychodźców, w tem 15.158 z kra 
jów europejskich i 702 z krajów pozaeuropej- 
skich. Z Francji powróciło 14.854 osób, z Nie- 
miec 105, z innych krajów europejskich 198, 
ze Stanów Zjednoczonych A. P. 71, z Kanady 
250, z Argentyny 183, z Brazylji 33, z Urugwa- 
ju 16, z Palestyny 42 i z innych krajów 107 
osób. 


Nona 


„GŁOS NARODU“ z dnia 30-go sierpnia 


1985 


rowna WANDA” m o 


Elżbieta Bergner 


tywów — to jest twór niebywały, porywający, 


Na inaugurację sezona jesiennego. Szczytowe arcydz. prod. europejskiej reż Paula Czinnera 


MARZĄCE USTA 


Przepotężna epopea bezgranicznej miłości. — W roli głównej: genjusz ekranu 


RUDOLF FORSTER oraz ANTON EDTNOFER 
Ó filmie tym nie możemy pisać żadnych superla- 


który każdy człowiek musi zobaczyć — Po- 


nadto w programie dodatki dźwiękowe. Początek seansów w dnie powszednie o g. 5. 7 i 9.10 
W niedziele i święta o godz. 3 popoł. Program Nr. 1. 


W sobotę dnia 31 sierpaia o godz. 3 pop. W niedzielę d, 1 września o 10i 12 przedpołudniem. 


Poranki filmowe z fiimu: W WIEDENSKIEJ KAWIARENCE 


W rolach głównych: Szöke Szakał, Ernest Verebes, — Ceny miejsc od 50 greszy. 


PROGRAM DEFLACYJNY UTRZYMANY. 


Nowy sezon w polityce gospodarczej 


JEDNOLITE KIEROWNICTWO. -— 


REDUKCJA UPOSAŻEŃ. 


Narada gospodarcza ną Zamku nie prze- 
staje budzić zainteresowania kół politycz- 
nych i prasy. Podkreśla się, iż z różnych 
objawów można wnosić, że stoimy u progu 


czasowy kurs deflacyjny ma być zasadni: 
czo utrzymany i nadal, nastąpić ma jednak 
większe „uaktywnienie“ polityki gospodar- 
czej przez rozszerzenie i pogłebienie proce- 
sów deflacyjnych przez sharmonizowanie 
rozbieżnych działań poszczególnych resor- 
tów gospodarczych oraz przez poddanie ca- 
łej polityki gospodarczej (jednolitemu kie: 
rownietwit. 

Ramami temi mają być objęte w Szcze: 
gólności tak zasadnicze zagadnienia, jak: 
budżet państwa i samorządów, bilans han- 
diowy, kontrola cen w wymianie między 
wsią 1 miastem, koszty utrzymania i zwią- 
zana z niemi sprawa zarobków. Pod wzglę- 
dem organizacyjnym zapowiadany jest po- 
wrót do systemu, skupiającego w jednej 
osobie kierownictwo polityki gospodarczej. 

Program ten nie zadowolni zapewne zwo 


Fundusz Pracy buduje drogi 


w województwi 


W ub. wtorek odbyło się w urzędzie woje- 
wódzkim krakowskim pod przew, wojewody 
Raczkiewicza  płerwsze posiedzenie członków 
wojewódzkiej Rady Funduszu Pracy, 

Wojew. Raczkiewicz przedstawił 


zakres działania į cele Funduszu Pracy, 


podkreślając, że Fundusz Pracy ma na celu 
dostarczenie pracy lub środków utrzymania 
osobom pozbawionym pracy, a mie posiadają- 
cym innych środków do życia. Do zakresu 
więc jego działania należy finansowanie robót 
publicznych, lub robót o publicznem znaczeniu, 
zabezpieczenie robotników na wypadek bez- 
robocia. pomoc doraźna bezrobotnym, którym 
nie przysługuje prawo do zasiłków, organizo- 
wamie zatrudnienia młodzieży na zasadach spo 
łeczno-.wychowawczych oraz akcja kulturalno- 
oświatowa. wśród bezrobotnych. Najwiekszym 
obecnie problemem jest 


zakończenie szeregu rczpoczętych robót, 


vwłaszczą w dziedzinie użyteczności publicznej 
w miastach i miasteczkach, gdyż w zaczęte 
roboty włożony już został kapitał nie przyno- 
szący dziś Żadnych korzyści. Trzeba uczynić 
wysiłek. by te bezużyteczne objekty wykończyć 
i oddać do użytku publicznego. 

Sprawozdanie z dotychczasowych prac 
Funduszu Pracy zlożył dyrektor biura woj. 
F. P, P. Czarniecki. Z cyfr przytoczonych 
wynika. że akcja specjalnej pomocy państwo- 
wej dla bezrobotnych .(pomoc doraźna. zimo- 
wa, pomoc dzieciom j t. d.), prowadzona jest 
od lat pięciu. Kwoty. które na ten cel na te- 
renie Województwa były wydatkowane wyno- 
siły w r. 1931—1982 około 2,072.000 złotych, 
w r. 1982—-1933 — 2,389.000 zł. w r. 1933 do 
1934 — 3,048.000 złotych oraz 6,209,000 żł. 
na roboty publiczne. w r. 1934—1935 — dwa 
miljony 111.000 zł, oraz 7,000.060 zł, na ro- 
boty publiczne. wreszcie w r. 1955—1936 za 
okres pierwszego kwartału około 350.000 zł. 
Równocześnie zaś sumą przydzielonych kredv- 
tów na roboty publiczne do dnia 31 sierpnia 
wynosi 7.525.000 złotych. 


e krakowskiem. 


Należy smznaczyć, że w tym okresie za- 
obserwowano zjawisko 


zmniejszania się kwot przeznaczonych 
na pomoc doraźną, 

mianowicie z 2.406.000 zł, w r. 1931-—1932 da 
1,009.000 zł. w r. 1934—1935, natomiast zwięk- 
szyła się wydatnie liczba robotników, zatrud.- 
nionych z kredytów Funduszu Pracy na robo- 
tach publicznych. Podczas, gdy w r. 1932—33 
zatrudnionych było 13,205 robotników — to 
w roku bieżącym na dzień 20 b. m. cyfra za- 
trudnionych wynosi 20,184 robotników, nato- 
miast liczba zarejestrowanych bezrobotnych na 
terenie województwa Krakowskiego spadła 
z ponad 35.000 w miesiącu marcu b. r. do 
8.602 na dzień 16 b. m. 

W ostatnim czasie na pewne zahamowa- 
nie zmniejszania sie liczby bezrobotnych 
i wpływa 

duży napływ reemigrantów 
głównie z Francji, a także częściowo z Oze- 
chosłowacji, 

Najbliższem obecnem zadaniem Wojewódz- 
kiej Rady Funduszu Pracy będzie opracowanie 
programu na rok 1936—1937, Według zaryso- 
wujących sie obecnie możliwości program ten 
obejmie dałsze prace na drogach wodnych 
i kołowych, więc regulację potoków górekich, 
obwałowanie rzek i budowę dróg o trwałej 
nawierzchni, na co łącznie przewiduje się kre- 
dyty około 6.000.000 zł. Również wzięte będą 
pod uwagę inwestycje miejskie oraz roboty; 
na kwote przypuszczalnie około 2,000.000 zł. 
i roboty specjalne, które głównie są pokry- 
wane z kredytów Pożyczki Inwestycyjnej, jak 
budowa Zapory w Rożnowie. 

W końcu obrad powołano do życia nastę- 
pujące Komisje: Komisja Programu Robót, — 
Komisja Finansowa, Pomocy doraźnej, Orga- 
'nizacji rynku pracy, Pomocy społecznej, Ko 
misja „stworzenia podstaw samodzielnej egzy- 
stencji*. 
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lenników „nakręcanie konjunktury“, którzy 
dowodzą. że obecny stan życia gospodarcze 
go nie nadaje się do dalszej terapji deflacyj 
nej i że do pobudzenia jego tętna koniecz- 
ne są wzmacniające zastrzyki. W tym sta- 
nie rzeczy decydujące 
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Oficjalna glełda walutowa. 

Warszawa, 29. 8. Dewizy: Belgja 89.08. 
Berlin 212.60, Holandja 358.05, Londyn 
26.29, N. Jork kabel 5.82 1/4, Paryż 34.98, 
Praga 21.95, Sztokholm 135.55, Szwajcarja 
172.65, Włochy 48.80. Tendencja utrzyma” 
na. Akcje: Bank Polski 92 3/4, 92 1/2. — 
Pożyczki: inwestycyjna ser. 116, 5 proc. 
konwersyjna 67.40, 6 proe. dolarowa 81.50, 
4 proc. dolarowa 58.40, 58.15, stabilizacyj- 
na 63 1/2, 63.38, 63.63, 63.75 (ost, drobny) 
68 setki. Tendencja mocniejsza, 
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Sytuacja gospodarcza Świata 
w szóstym roku kryzysu. 


Według Biuletynu Statystycznego Lim 
Narodów, produkcja przemysłowa w ciągu 
pierwszych 5, względnie 6 miesięcy r. b. 
wykazała w porównaniu z analogicznym 
okresem r. ub. wzrost prawie we wszyst: 
kich państwach. Spadek nastąpił tylko we 
Francji — o 10% oraz w Holandji — o 
9%. Wzrosła natomiast produkcja: we Wło- 
szech — o 24%, w Chile — o 18%, w Niem: 
czech — o 17%, w Japonji — o 13%, w 
Szwecji — o 11%, w Danji — o 10%, w Ka- 
nadzie — o 9%, w Austrji — o 8%, w Fin: 
landji — o 7%, w Stanach Zjednoczonych 


znaczenie będzie |j Norwegji — o 6%, w Polsce — o 4%, w 


miał dobór osób, powołanych do kierowni-| Belgji i Czechosłowacji — o 1%. Co do W. 


ctwa polityki gospodarczej. 

Dażąc do utrwalenia polityki deflacyj- 
nej, rząd zamierza w szczegółności zmniej: 
szyć wydatki w budżecie za rok 1936/7, 
przyczem pewne zmniejszenie wydatków 
jest przewidziane już w bieżącym budżecie. 
Ta ostatnia tendencja wywołała to właśnie 
zaniepokojenie wśród sfer urzędniczych. 9 
którem donosiliśmy we wczorajszym nume: 
rze. Znane są już bowiem zarysy projektu, 
który przewiduje progresywną redukcję 
płace urzędniczych a ponadto obniżenie eme- 
rytur i rent Oraz rewizję zasad emerytal- 
nych. Redukcja miałaby, według projektu, 
objąć także pracowników samorządowych. 
Budżety samorządów mają być zmniejszone 
o 25 procent. Realizacja tych zamierzeń 
miałaby, według pogłosek, brć podjetą już 
w końcu października. 
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Badanie stanu zdrowia personelu 
hotelowego. 


Na podstawie rozporządzenia minister- 
stwa spraw wewnętrznych o hotelach i pen- 
sjonatach, przeprowadzona będzie general- 
na kontrola stanu zdrowia personelu zatrud 
nionego w tego rodzaju zakładach. 

W: myśl nowych przepisów nie mogą pra 
cować w hotelach i pensjonatach osoby do- 
tknięte gruźlicą i innemi chorobami zakaź: 
nemi. ) 

Badanie stanu zdrowia personelu odby- 
wać się będzie co 6 miesięcy, przyczem 
wymagane będzie przedstawianie odpowied- 
nich zaświadczeń lekarskich. 


Brytanji — brak jeszcze ostatecznych da- 
nych, jednak i tam nastąpił wzrost produk- 
cji o kilka procent. Należy jednak zazna- 
czyć iż silniejszy wzrost produkcji wystą” 
pił przeważnie w gałęziach związanych z 
przemysłem wojennym. 

Wskaźnik produkcji (1928 = 100) wy” 


t nosił ostatnio: w Japonji 159, w Chile 145, 


w Rumunji i Danii 130, w Norwegji 124, 
w Grecji 122, w Szwecji 115. w W. Brytanjł 
111, we Włoszech 102, w Niemczech i Hisz 
panji 95, w Kanadzie 85, w Austrji 79, w 
Stanach Zjednoczonych 77, we Francji 72. 

Produkcja światowa materjałów opało- 
wych oraz niektórych metali w ciągu I pół: 
rocza r. b. wzrosła w porównaniu z I półro” 
czem r. ub. w następujący sposób: węgiel 
kamienny o 3%, nafta o 5%, surówka © 
9%, stal o 8%, cynk o 14%, miedź o 17%. 
Wskaźnik zapasów światowych produktów 
spożywczych oraz surowców wykazuje sta- 
ły spadek od połowy 1934 r. W porównaniu 
z r. ub. najświeższe dane za r. b. wskazu- 
ja na poważny spadek zapasów światowych 
pszenicy, cukru, bawełny, jedwabiu oraz cy- 
ny. Zapasy kawy, herbaty, kauczuku i cyn- 
ku wykazują od początku r. b. nieznaczny 
spadek. Natomiast zapasy ołowiu utrzymały 
się na dotychczasowym poziomie, Lekko 
wzrosły tylko zapasy węgla kamiennego 
i nafty. 

Handel światowy w czerwcu r. b. w po- 
równaniu z czerwcem r. ub. wykazał spa- 
dek wartości importu o około 4%, ekspor- 
tu zaś — o około 3%. O ile chodzi o cały 
II kwartał r. b, — w porównaniu z analo- 
gicznym okresem r. ub., wykazuje on tylko 
spadek importu o 1.5%, natomiast eksport 
pozostał mniej więcej na niezmienionym po- 
ziomie. 


Straty przemysłu skutkiem wypadków przy pracy 


Podjęcie przez przemysł zorganizowanej 
akcji zwalczania wypadków przy pracy jest na 
kazem gospodarczym i społecznym; w obec- 
nych ciężkich warunkach gospodarczych, kie- 
dy społeczeństwo musi ograniczać swe potrze- 
by do minimum, każdy grosz wydany niepro- 
dukcyjnie staje się symbolem  karygodnego 
marnotrawstwa; tego rodzaju marnotrawstwem 
są koszty, jakie społeczeństwo musi ponosić w 
związku z wypadkami przy pracy, koszty, się- 
gające wielu miljonów złotych rocznie, a któ- 
rych możnaby w znacznej mierze uniknąć pod 
warunkiem, że w warsztatach pracy prowadzić 
się będzie stałą systematyczną walkę z wypad 
kami, których przyczyną bywa bardzo często 
niedbałość bądź kierownictwa, bądź też samych 
robotników. : 

Trudno przypuścić, aby akcja mogła się 
szybko rozwinąć w całym naszym przemyśle, 
jak wiadomo bardzo rozdrobnionym i stojącym 
jeszcze na dość prymitywnym stopniu organi- 
zacyjnym; może ona być jednak stosunkowo 
bardzo szybko zrealizowana w przedsiębior- 
stwach większych, które posiadają wysoko 
kwalifikowany personał nadzorczy. przeważnie 
z wykształceniem inżynierskiem. organizację 
unowocześnioną, sprawny aparat 


zultacie niewielki efekt gospodarczy. Sprawa 
jednak nie przedstawia się tak źle. W owych 
2000 przedsiębiorstw, które stanowią tylko ok. 
5 proc. wszystkich zakładów przemysłowych 
pracuje około 70 proc. wszystkich robotników, 
zatrudnionych w przemyśle; na ogólną liczbę 
wypadków przy pracy w przemyśle, 65 proc. 
przypada na 5 proc. zakładów przemysłowych; 
65 proc. kosztów z tytułu leczenia i odszkodo- 
wania osób uległych wypadkom ma swe Źródła 
w owych 2000 fabryk większych. Fabryki te 
są przeważnie zorganizowane w zrzeszenia bran 
żowe, mają więc możność przeprowadzania 
wspólnie jednolitej akcji, nadania jej właściwe 
go sensu organizacyjnego. 

Większe przedsiębiorstwa powinny być 
wzorem dla całego przemysłu nietylko pod 
względem organizacji sprzedaży swych towa- 
rów, lecz również pod względem organizacji 
produkcji, a w szczególności organizacji służ- 
by bezpieczeństwa pracy. 

Przedsiębiorstw przemysłowych większych. 
zatrudniających powyżej 100 robotników, jest 
w Polsce niewiele, około 2000, zdawałoby się 
więc, że należyte zorganizowanie służby bez- 
pieczeństwa w ich obrębie będzie miało w re: 


administra- ! cyjny. 
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Nowa fala pogłosek i domysłów. 


Warszawa, 29. 8. (Telef.) Jest już publi-| 
tzną tajemnicą, że po wyborach przyjdzie 
zmiana rządu. Najczęściej padały nazwiska! 
p. Aleksandra Prystora, który przez 2 lata 
stał na czele gabinetu, który położył fun-| 
damenty polityki deflacyjnej, utrzymywa” 
nej przez rząd polski od tego czasu. Jednak: 
że płk. Prystor żali się na niedomagania 
fizyczne. tak. że jest wątpliwem, czy zechce 
stanąć na czele rządu. 

Wymieniane są pozatem nazwiska: min. 
spraw wewn.  Kościałkowskiego, b. min. 
przemysłu i handlu Kwiatkowskiego, b. mi- 
nistra gen. Sosnkowskiego oraz b. prèmie- 
ra Bartla. Dwaj z pomiędzy nich pp. Kwiat- 
kowski i Bartel. należą do osób stojących: 
blisko Pana Prezydenta. P. Kościałkowski 
znajduje się obecnie w okresie korzystnej 
dla siebie konjunktury, 

Czy jednakże na jedna z wymienionych 


osób padnie wybór Pana Prezydenta — nie 
podobna jeszcze przesądzać. W każdym ra 
zie wybór ten jest dość trudny. Nie jest 
wykluczone. że wypłynie jakaś kandydatu- 
ra neutralna, niczaangażowana w jakimś 
kierunku. 

Zachowanie sie b. marszałka senatu p, 
Raczkiewicza, obecnego wojewody krakow- 
skiego i odnoszenie sie do niego wybitnych 
osobistości wzbudza w kołach politycznych 
niewątrliwe refleksje i pytanie, czy własnie 
p. Raczkiewicz nie należy do tych osobiste 
ści. na które mógłby paść wybór Pana Pre- 
zydenta. Awraczją uwage. że Pan Prezydent 
podczas wakacyj zetknął się z p. Raczkie- 
wiczem wielokrotnie i dał wyraz dużemu 
uznaniu, jakie w stosunkn do niego żywi. 
W kołach urzędniczych mówi się, że pobyt 
p. Raczkiewicza w Krakowie nie potrwa 
długo. 


Zagadnienia gospodarcze w rządzie. 


Warszawa, 29. 8. (PAT) Poniedziałkowa . 
narada na Zamku przy udziale premjera oraz 
ministrów: skarbu, rolnictwa, przemysłu i han- 
diu oraz kilku rzeczoznawców. zaproszonych 
przez P. Prezydenta ciagle jeszcze stanowi 
przedmiot dociekań w kołach gospodarczych 


nin, aniżeli to uczyniono w ? ostatnich budże- 
tach. Równocześnie ma nastąpić dalsza zniżka 
cen wyrobów przemysłowych i zmniejszenie 
rozpiętości nożyc pomiędzy produktami prze- 
mysłowemi i rolmiczemi, Ministergtwo rolnie- 
twa zgodnie ze wskazówkami. ustalonemi pod 


i politycznych. Na tle tej narady pojawiły się | czas czerwcowych obrad na Zamku. dążąc do 
różne pogioski, Słychać, że zgodzeno się jedne- | poprawy sytuacji wst. bdzie popierało gospo- 
myślnie na prowadzenie w dalszym ciągu do-| darke hodowlaną w przeciwstawienin do go- 


tychczasowej linji gospodarczej, opierając się | spodarki zbożowej. Zresztą już teraz widzimy 


na unikaniu jakichkolwiek eksperymentów i na 
troskliwej opiece nad walutą. Byłoby to zwy- 
cięstwo t, zw, pasywistów. Pod tym względem 
podziałały bardzo silnie przykłady į doświad- 
czenia gabinetu Lavala. Rząd polski niechyb- 
nie przy nowym preliminarzu budżetowym, 
który będzie przedłożony sejmowi w połowie 
pażdziernika będzie konsekwentniejszy niż do- 
tąd w przestrzeganiu zasad oszczędności. Zre- 
sztą wszystkie doniesienia na temat przyszłe- 
go budżetu idą w kierunku znacznej kompresji 
wydatków państwowych, w silniejszym stop- 


konsekwencje tego nastawienia. 

Wśród prejektów potanicnia kosztów nutrzy- 
mania ma być również wysunięta obniżka 
czynszu w budynkach państwowych i same. 
rządowych, Za tem ma pójść według opinii nic- 
których kół obniżka czynszu nieruchomości 
prywatnej, Władze fiskalne uświadomiają. sobie 
niemcżność dalszego zwiększania podatków 
przez nakładanie nowych podatków. To też nia 
należy się liczyć z nowemi podatkami. a nacisk 
byłby położony na zmniejszenie podatków, 
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Zwyżka cen zboża utrzymuże się. 
Przenica 18 zł. — żyto przeszło 12 zł. 


Warszawa, 29. 8. (Tel.) Na rynkach Kkrajo- | przypisywana jest powściągliwości rolników, 
wych notowana jest dalsza zwyżka cen zboża. | którzy unikają zbytniej podaży ziarna, ograni- 
Pszenica przekroczyła cenę 18 zł, a żyto 12.50 |czając się przedewszystkiem do  nieodzownej 
za 100 kg. Tylko w odległych miejscowościach, konieczności. Zagranicą natomiast podąż zboża 
pozbawionych środków komunikacji, płacono za | jest duża przy cenach utrzymanych 
pszenice 15, a za żyto 11 zł. Zwyżka cen zboża 


Postulaty rolników. 


Warszawa, 29. 8. (Telef.) W różnych stro; stosunku do karteli i t. p. Nadto wysuwane 


nach kraju odbyły się ostatnio rolnicze zjaz 
dy gospodarcze, zwołane przez Towarzy- 
stwo organizácji kółek rolniczych. Zapadły 
tam znamienne uchwały, dotyczące polityki 
gospodarczej państwa. Rolnicy domagają | 
się m. in: 1) dostosowania wymiaru podat- 
ków do cen zboża, 2) całkowitego morato- 
rjum długów rolniczych na okres roczny, 3) 
obniżenia stopy procentowej od kredytów 
zorganizowanych, 4) interwencji rządu w 


jest żądanic budowy clewatorów  zbożo- 
wych oraz postulat zaniechania sprowadze- 
nia wełny, a bawełny i ryżu z. zagranicy. 
Rezolucje rolniczych zjazdów gospodarczych 
mają być przedłożone czynnikom miarodaj: 
nym. W kołach rolniczych sądzą, że nowy 
gabinet, którego powołanie nastąpi po wy” 
borach. zajmie się przedewszystkiem spra- 
wami gospodarczemi. przyczam pomoc wsi 
znajduje sic na. pierwszym planie.. 


Sprawa awansów urzędniczych, | 
Warszawa, 29. 8. (Tel.). Oczekiwana od dłuż 
śzego czasu andjeneja przedstawicieli stowa- 
rzyszenia urzędników państwowych w Prezy- 
djum Rady Ministrów ma nastąpić w nadcho- 
dzącą sobotę. Po audjencji będzie wyjaśniona 
sprawa awansów oraz zagadnienie uposażenio- 
we. 


Statek dia przewozu bananów. 

Jedna z większych firm gdyńskich, importu 
jąca banany, ma zakupić w Anglji specjalny 
statek dla przewozu bananów. Statek ten be- 
dzie niewielkich rozmiarów (około 350 ton net- 
to), ale bedzie urządzony specjalnie dla prze 
wozu bananów, służąc równocześnie jako doj. 
rzewalnia. , 

Uruchomienie statku usprawni transport 
owoców, a ponadto pozwoli uniezależnić się od 
obcych armatorów i regulować dowóz do Gdy- 
«| w miare zapotrzebowania rynku. 


Tajemnicza niewiasta. 

Do domu Anny Wacławik w Podwiłku (ko- 
ło Zakopanego) przybyła pewna niewiasta, po- 
dająca się za Marję Wróblową, przyczem dla 
uzyskania jej zaufania podała, że jest matką 
żony jej syna, przebywającego obecnie w Ame 
ryce. Po kiiku dniach pobytu u Wacławikowej, 
Wróblowa zaproponowała umieszczenie córki 
Wacławikowej w klasztorze, Ponieważ Wacła- 
wikowa od dawna nosiła się z zamiarem umis- 
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szczenia córki w klasztorze, przeto propozycję 
przyjęła z pewnem zadowoleniem. W związku 
z tem Wacławikowa przygotowała swej córce 
żądaną w klasztorze wyprawę, zaś Wróblowa 
uwarunkowała swoją interwencje w klasztorze 
tem, że Wacławikowa złoży 2200 zł, którą 
klasztor wymaga od kandydatek (9. Wacławi- 
kowa oczywista zgodziła się na ten warunek, 

W czasie tych przygotowań Wacławikowej, 
dowiedziała się o tem policja, której cala spra- 
wa wydawała się moeno podejrzana, Przystą- 
piono zatem do śledzenia Wróbłowej okazało 
się, że nie posiada ona. żadnych dokumentów. 
a gdy wikłała sie w tłumaczeniu, policja ją: 
aresztowała. 

Według zapodań policji. zachodzi podejrze- 
nie, czy przypadkiem Wróblowa nie jest agent 
ką handlarzy żywym towarem. Dalsze docho- 
dzenia w tej tajemniczej sprawie są w toku. 


[Nie pójdzie mąż do baru, 
gdy w domu dostanie 
Obiad podany na pięknej 
„Cmielów'* porcelanie. 


Reorganizacia w Stron. Lutowem 


Warszawa, 29. S. (Tel). Wczoraj odbyło sie 
posiedzenie naczelnego komitetu wykonawcze. 
go Stronictwa Ludowego pod przewońdnietwom 
prezesa Rataja przy udziale 9 członków. Ka. 
mitet wykonawczy po rozpatrzeniu sytuacji 
organizacyjnej stronnictwa stwierdził. żo odej- 
ście kilkunastu b. członków  stronuictwa nie 
wywołało zamierzonego zamętu w jego szere- 
gach. ani nie osłabiło opozycyjnej pozycji 
chłopów, przeciwnie wywołało w masach ludo- 
wych głęboki, żywiołowy odruch przeciwko 
rozłaumowym zamierzeniom. 

Wszystkie ogniwa organizacyjne ruchu hi. 
dowego wystąpiły przeciwko odstępcom i potę 
piły ich jaknajbezwzgledniej. Jednolitość ruchu 
ludowego i jego podstaw musi znaleźć wyraz 
w programie Stronnictwa i dlatego komitet 
powołał od życia 2 komisje, statutową oraz 
ideowo-programową, których zadaniem jest 
ustalenie odpowiednich projektów na najbhż- 
szy kongres stronnictwa. 


Paryż. (PAT). „Le Journal* przynosi nastę- 
pujące streszczenie poglądów, jakim dać miał 
wyraz premjer Laval na posiedzeniu rady mini- 
strów wobec zagadnienia włosko-abisyńskiego. 

Stanowisko Francji opiera się na układzie 


Francja między młotem a 


kowadłem. 


państw. Oto główne dyrektywy, jakiemi kiero- 
wać się będzie delegacja francuska w Genewie. 


| TRANSPORTY I DOSTAWY NAWET AN- 
GIELSKIE. 


franeusko-angielsko-włoskim z r. 1906 i na ko-| Neapol. (PAT). Parowiec „Alice* wyruszył 
respondencji, wymienionej między Anglja a wczoraj wieczorem do Massua, zabierając na 
Włochami z r. 1925. Układy zastrzegają swym pokładzie 10 oficerów. 20 podoficerów i 


Włoch większą część Abisynji, jako strefę wpły 
wów gospodarczych. Zagadnienie polega. na 
tem, czy wpływy włoskie mogą być wykonywa 
ne bez uciekania się do środków, które sama 
Anglja uważała za niezbędne. Włochy sądzą, 
że praktyka innych państw zachowuje całą swą 
wartość, Anglja zaś przeciwnie jest zdania, iż 
położenie uległo radykalnej zmianie przez fakt 
istnienia Ligi Narodów. Stanowisko Trancji 
jest zupełnie wyraźne: Liga Narodów jest cen- 
nym zarodkiem przyszłości, który należy ochra 
niać. Gdyby trzymano się zasady, której rzecz- 


nikiem była Francja, Liga mogłaby odegrać | 


kierowniczą role w losach świata. Ci, którzy 
przeszkadzali wprowadzeniu w życie zasad Li- 
gi, nie powinni domagać się obecnie ich zasto- 


dla | 


6O żołnierzy, należących do formacyj lotni- 
czych. Samoloty wyruszą dzisiaj na pokładzie 
parowca „Ircania*, 

Londyn. (PAT). „Times“ donosi o zamówie- 
niu 100 tys. butów dla armji włoskiej w zakła- 
dach przemysłowych hrabstwa Northhampton. 
Oczekiwane są. dalsze zamówienia. 


ULGI PRZEWOZOWE DLA WŁOCH. 


Kairo. (PAT). W odpowiedzi na włoska dea 
marche rząd egipski postanowił zwolnić z opłat 
portowych okręty wojenne przewożące wojska 
i amunicje do Massaua. 


A wiąc, co jest prawdą? 


Rzym. (PAT). Oficjalnie dementują wiados 


| 


sowania. Włochy ze swej strony nie powinny | mość. która ukazała się zagranicą o tem, jako- 
zapominać, iż są członkiem Ligi. a ich polityka |by został strącony przez Abisyńczyków samo- 
europejska opiera się na współpracy wielkich lot włoski, noszący oznaki abisyńskie. 


Gospodarka wojenna we Wioszech. 


biorstw handlowych i przemysłowych ma m 
sowa, podane w komunikacie agencji Stefani. | celn zapobieżenie powstania klasy paskarzy wo 
wydanym po posiedzeniu rady ministrów w, jennych. Pod względem gospodarczym z zarzą- 
Bolzano, Havag w depeszy z Rzymu donosi:|dzeń tych skorzysta naród. Zarządzenia doty- 
Zarządzenia finansowe zapowiedziane w komu- | czące obowiązkowego używania zastępczych 
nikacie urzędowym są logicznym wynikiem i środków napędnych ma na celu  przynaminiej 
kontynuują zarządzenia przewidziane przed ro-| częściowe zmniejszenie zakupów surowców za- 
kiem. Wszystkie kredyty zagraniczne podlega- i granica. Zarządzenie to jest wykonaniem opinii 


Paryż. (PAT). Omawiając zarządzenia finan 


ja kontroli. Obecnie państwo 

je, podobnie jak scentralizowało 

zagraniczne na węgiel i metale. 
Ograniczenie czasowe dywidend _ przedsię- 


zamówienia 


scentralizowało | najwyższej komisji obrony narodowej z dnia 1 


lutego br., która oznajmiła, że w razie wojny 
Włochy będą mogły być samowystarczalne. 


Wyczekujące stanowisko Japonii. 


Tokio. (PAT). Agencja Rengo donosi: Przed 
stawiciel ministerstwa spraw zagr. kategorycz- 
nie dementuje pewne informacje prasy zagra- 
nicznej stwierdzające, iż stanowisko Japonii 
wobec konfliktu włosko-abisyńskiego nie ule- 
gło żadnej zmianie. Stanowisko to jest w dal- 
szym ciągu wyczekujące, Przedstawiciel japoń 


skiego ministerstwa spraw zagr. dodał, iż Ja- 
ponja nigdy nie prowadziła „targów* z Rzy- 
mem, by zapewnić sobie poparcie Włoch w spra 
wie morskich żądań japońskich wzamian za jej 
stanowisko w zatargu abisyńskim. Oświadczył 
też, iż Japonja nigdy nie dostarczała i nie do- 
starcza broni i amunicji do Addis Abeby. 


m 0 ZEE 


Obrady ministrów peństw bałtyckich. 


Oslo, 21. 8. (PAT. Konferencja ministrów 
spraw zagranicznych 4.ech państw północnych 
rozpoczyna się dziś o godz. 11-ej, Min. Munch 
z Kopenhagi i min, Hackzell z Helsingforsu 
przybyli do Oslo już wczoraj wieczorem. Dziś 
rano przybył takżę szwedzki min. spraw zagr. 
Sandler, Wszyscy 4-ej ministrowie mają lziś 
o godz. 18,30 przemówić przed mikrofonem 
radjostacjj w Oslo na temat rerolucyj powzię 
tych na konferencji ministrów. 


Porozumienie Mizrachi 
z lewieą sjonistyczną. 
Lucerna, 23. 8. (PAT). Na kongresie sjoni- 


stycznym zakończyła się dyskusja ogólna. Na; 


wieczornem posiedzeniu wtorkowem przewodni 
czący Weizmann powitał obecnego na posie- 
dzeniu dyrektora sekcji mandatowej Ligi Na- 
rodów Katastini'ego, który ze swej strony zło- 
żył kongresowi pozdrowienia od sekretarza ge 
neralnego Ligi Narodów Avenola. 

Skolei odczytano tekst rezolucji, stwierdza- 
jącej osiągnięte wreszcie porozumienie z grupą 
Mizraci, na podstawie którego grupa ta będzie 


na przyszłość reprezentowana 
komisjach. 
Kongres uchwalił następnie jednomyślnie 
rezolucję w sprawie odpoczynku sobotniego. 
———090900 


Warszawa, 29. 8. (Tel.). Przybył do Warsza 
wy ambasador R. P. przy rządzie W. Brytanjł 
hr. Raczyński. Pobyt jego pozostaje w związku 
z wrześniową sesją Ligi Narodów. 


we wszystkich 


P. Wojewoda w sprawach Krakowa. 


W środę dn. 29 bm. w gmachu wojewódz 
twa odbyła się konferencja p. woj. Raez- 
kiewieza z p. prez, m. Krakowa Kaplickim. 

Tematem rozmów było zaprowadzenie 
doniecznych inwestycyj na terenie miasta 

Po konferencji p. Wojewoda udał się na 
| objazd zapoznawczy po Krakowie i przy 
izekł wpłynąć na czynniki miarodajne, abv 
te palace zagadnienia regulacyjne i inwe 
stycyjne były w krótkim czasie załatwione 
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ehezniecny in. 


Młumacz. z angielskiego Z. Skolimowskiej. 


00000——— 

`” — Tak, — odparł Poirot. biorąc ćwiart- 
ke do ręki. — Szczególnie jedno z nazwisk 
przykuwa mą uwagę: Karol Vyse. Przypisą- 


a 


„GŁOS NARODU" z dnia 30-go sierpnia 1985 


— Nie, — odrzekł na protestujący goi] 
odruch, — ta lista przestała mię zajmować. ' 


posłnżyła mi poprostu da rozjaśnienia my- | 
šli. Przedewszystkiem porządek i metoda. | 
A potem... 

— Potem... 

— Przejdziemy do psychologii. Puścimy 
| w ruch. jak się należy. nasze komórki móz- 
gowe. A teraz. Hastingsie, idź spać. 

— Chyba. że i tv pójdziesz w moje śla- 


dy. Inaczej bede czuwał wraz z tobą. 
— Jakiż lojalny przyjaciel! Jeśli napraw 
de chcesz mi towarzyszyć w czuwaniu. toj 


1) Dlaczego panna Nick w ostatnich czasach 
| cierpiała na bezsenność? 2) Dlaczego kupiła 
czarną wieczorową suknię, skoro dotychczas 
nie nosiła czarnej barwy? 3) Dlaczego wczo- 
raj wyrwało jej się to zdanie: „Jeśli kto 
chce mię zabić, niech się nie krępuje, teraz 
już nie robię sobie nic z tego. 

Spojrzałem nań zdziwiony. Te pytania 
wydawały mi się conajmniej jałowe. 

— No, odpowiedz, mój drogi. 


— Hm... co do pierwszego. to panna 


liśmy temu jegomościowi dwie możliwe po | przynajmniej rozsiądź sie wygodnie w fo-j Nick twierdziła, że w ostatnich czasach by- 
budki. Gdy moja lista była notatką domnie- | telu. | 


manych szans wyścigowych. tohy 
czy to nie i tw oje przy puszczenie? 

— Wydaje mi sie najbardziej podejrza- 
ny ze wszystkich. 

— Tv. mój drogi. lubisz rzucać podej- 
rzenie na najmniej winnego. Zapewne z tej 
przyczyny. że rozczytujesz się nadta w po- 
wieściach kryminalnych. Zapamiętaj sobie. 
że w życiu dzieje się wprost przeciwnie. 

— Czy sądzisz. że tak jest w tym wy- 
padkn? 

—— Jeden fakt mógłby przemawiać w da 
nym razie za tem. Uderzyło mię to i stdnowi 
trudność w stwierdzeniu pobudki tego nor- 
derstwa. 

Podart szybko papiery 
i rzuci na ziemie. 


świeżo zapisane 


Karol | 
Wyse wystartował jako pierwszy faworyt | cały pokój zachwiał się przed memi oczami.! 


Tym razem przyjąłem jego propozycję.: 


] 
Ostatni szczegół jaki mi został w pamięci, | 
to widok mego przyj jaciela. zbierającego 
starannie z ziemi rozrzucone ćwiartki. by je] 
wrzucić do kosza. Wkrótce potem zasnaą-: 
łem. 


ROZDZIAŁ X. 


Tajemnica Nick. 
Było j już widno, gdy się obudziłem, a Poi 


wała niespokojna. 

— Tak. lecz 7 jakiego powodu? 

— Co zaś do czarnej sukni to... nie 
wiem... zdaje mi się. że wszyscy lubimy 
pewną od czasu do czasu odmianę, 

— Jak na człowieka żonatego, nie 
orjentujesz się zbyt dobrze w psychologji 
kobiecej. Gdy kobieta stwierdzi, że jej w pe- 
wnym kolorze nie do twarzy, nigdy nie zde- 
cyduje się na niego. 

— A teraz przejdźmy do trzeciego Ry: 
tania. Powiedzenie panny Nick wydaje mi 


(rot weiąż jeszcze siedział w tej samej pozie | się bardzo naturalne po takiem wzruszeniu. 


na tym samym krześle. na którym zasiadł 
wczoraj: spostrzegłem jednak pewną zmia- 
ne w wyrazie jego twarzy. 

Jego kocie oczy błyszezały 
ogniem. tak dobrze mi znanym. 

— Poirot. ty już coś odkryłeś! 


zielonym 


— Okrzyk ten. mój drogi, nie był wca- 
le naturalny. Wyznaję, że nagła śmierć ku- 
zynki przepełniła ją zgrozą i mogła w niej 
wzbudzić pewne wyrzuty sumienia, lecz ton, 
jakim objawiła ten swój wstręt do życia. 
stwierdzał nowy objaw w tej młodej dziew- 


Skinął głową i pochylił się ku mnie.. 
— Odpowiedz mi na te czy pytania: 
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czynie, tak do owego czasu pełnej werwy 
i życia. Stoimy, mój Hastingsie, wobec dzi- 
wnej zmiany psychologłcznej. Jaki może 
być jej powód? 

— Śmierć kuzynki, == odparłem. 

— Zastanawiając się nad tem przysze- 
dłem do przekonania, Że raczej było to wy- 
znanie, które się jej wyrwało pod wpływem 
wstrząśnienia. Przypuściwszy, że ta zmiana 
datuje się od dawniej, niż od smutnego 
wczorajszego dnia, to jak sobie wytłuma- 
czyć taki nastrój u Nick? 

— Kiedy miałeś sposobność obserwować 
ją ostatnio? 

— Zdaje mi się, że w ciągu obiadu. 

— Otóż to. Widzieliśmy jak potem przyj 
mowała swych gości w czysto konwencjo- 
nalny sposób. Lecz cóż zaszło na końcu tego 
obiadu? 

— Telefonowała, — odrzekłem powoli. 

— Brawo! Trafiłeś w sedno rzeczy. Tak, 
poszła telefonować, niebyło jej długo, ze 
dwadzieścia minut, to za wiele jak na zwy- 
kłą rozmowe telefoniczną. Z kim mogła roz: 
mawiać? Trzeba koniecznie stwierdzić, co 
zaszło w przeciągu tych dwudziestu minut, 
mam doprawdy wrażenie, że ten szczegół 
wprowadzi nas na właściwą drogę. 

— Naprawdę takie twoje zdanie? 

— Niezaw odnie, mój kochany Hasting- 
sie. Czyż nie powtarzam ci ciągle, że panna 
Nick ukrywa coś przed nami? Łączność tego 
faktu ze zbrodnia uchodzi jej uwadze. lecz 
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W Pryw. Gimnazjum Koeduk. 


im. Ks. Hugona KOŁŁĄTAJA 
w Krakowie, ul. Czapskich 5. Telefon 156-19. 


są jeszcze wolne miejsca w klasach I. M. i HI. wg- 
nowego ustroju i w kl. VI. i VII. typu hum. 


Uczniowie i uczennice, którzy złożyli egzamin 
wstępny do klasy I. w gimnazjach państw., lecz 
7 powodu braku miejsca nie zostali przyjęci, mogą 
być przyjęci do tej klasy na podstawie zaświad- 
czenia o złożonym egzaminie. W kl. I..apłaty zniżone. 


Zgłoszenia przyjmuje się codziennie od 9—1. 


Komornix 
Sadu Grodzkiego 
w Krakowie 
Rewiru IL 
nl. Pańska Nr. 14. 
Sygnatura: MM. Km. 1048/35. 


Obwieszczenie o licytacji ruchomości. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Krakowie, 
Rewiru II. Czesław Paszyński, ZA kance- 
larję w Krakowie, ul. Pańska N . 14, na pol- 
stawie art. 602 k. p, c. podaje Tlo publicznej 
wiadomości. że dnia 14 września 1985 r. o %0- 
dzinie 10.05 w Krakowie, Rynek GŁ 39/40, 
odbędzie się licytacja ruchomości, należących 
do Marcelego Dutkiewicza. składających się 
z dużej lodowni, wagi automatycznej, 100 11. 
wina, 100 kg. kawy, 100 kg. herbaty, 5 apa- 
ratów do przechowywania kawy, urządzenie 
sklepowe. 100 litrów wódek, 50 litr. soku swo. 
towego. 100 kg. mąki, 50 kg. grochu okrąglo- 
go, 100 paczek andrutów, 20 kg. makaronu 
włoskiego, 100 puszek konserw rybnych, 30 
puszek jarzynowych, 5 wianków grzybów su- 
szonych. 1 stolik marmurowy. 

Ruchomości można oglądać w dniu licyta- 
cji w miejscu i czasie wyżej oznaczonym, 


Kraków, dmia 27 sierpnia 1935 r. 
Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru H. 
(—) Czesław Paszyński, 


Komornik 
Sądu Grodzkiego 
w Krakowie 

nich H. 
. Pańska 14. 
gva i 1251/35. 


Obwieszczenie o licytacji e MAAN 


Komornik Sądu Grodzkiego w Krakowie, 
Rewiru II. Czesław Paszyński. mający kance- 
larje w Krakowie. ul, Pańska 14. na podsta- 
wie art. 602 k. p. c. podaje do publicznej wia- 
domości, że dnia 18 września 1935 r. o godz. 
10.15 w Krakowie, Rynek Gł Nr. 5. odbędzie 
się licytacja ruchomości, należących do Mali 
i Paltiela Miintzów, składających się z 9 dy- 
wanów pluszowych 2508 m. 1 dywan pluszo- 
wy 2.5X3,5 m, 50 m. chodników szer. 70 «m, 
50 m. chodników szer, 90 cm., 100 m. lino- 
leum szer. 90 cem., 100 m. dywanów na 2 m. 
Szacunek powyższych przedmiotów odbędzie 
się w dniu licytacji. 

Ruchomości można oglądać w dniu licyta- 
cji w miejscu i czasie wyżej oznaczonym, 


Kraków, dnia 28 sierpnia 1085 r. 
Komornik Sądu Grodzkiego, Rewiru M. 
(—) Czesław Paszyński, 
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KAWE 


Telefon 112-20. 


r 


FORTEPIANY-PIANINA FISHARMONJE 


WŁADYSŁAW BOLONSKI 
KRAKÓW, Ui. SW. ANNY 3. Tai. 10465. 


CHWISTEK L.: Granice nauki. 


surową i paloną, Her- 
bate <ellońską, Kakao 
Holenderskie w najlep- 
szych Jakościach — po 
przystępnej cenie poleca 


KAZIMIERZ BARTOSZEWSKI 


KRAKÓW, ULICA FPLORJANSKA 49 


Dla klasztorów, pensjonatów, kawiarń rabat. 


Wysyłki na prowincję odwrotnie. 
Rok założenia 1911. 


Nowości Ostatnich Tysodni. 


— Zarys logiki i metodologji 


p | Przyjmę na mieszkanie 
z utrzymaniem 


2 panienki 


osobny posój — fortepian 
pomoc w nauce na miej- 
seu. Redzina Katelic- 
ka Inteligentna. Zgło- 
szenia: Sołtyka 15 I. p. 
telefon 134.65. 


Szkola Muzyczna 


Moniuszki 
Kraków, Mikołajska 32. 
przyjmuje wpisy od 24-go 
sierpnia br. — Wszystkie 
przedmioty. Języki obce 
Zniżki w opłatach. Zniżki 
____ kolelowe. 


+ 


Gimnastyczne sale 
urządza wytwórnia: 
Aibin Bernecki, Kra- 
ków, ul. Łokzewska 
38. Kosztorysy na żądanie 


nauk ścisłych CJĘ OWO 
DĄBROWSKI - JUNOSZĄ W.: Podstawy ideowe kultury Hizycznej 
DAWID W. J.: Ostatnie myśli i wyznania . . . 
DERDOWSKI J.: O panu Czorlińscim co do Pucka po "sece jechol 
DOBROWOLSKI W.: 15 minut gimnastyki porannej . . . . 
FRAS L. Dr. K.: Obrona Jasnej Góry w r. 1655 . . 
GABRIEL S. I MAZUREK J.: Zajęcia praktyczne dziecka w szkole 
i w domu H pot 


Konstytucja Rzeczypospolitej ‘Polskiej z dnia 23 Kwietnia 1935 r. 0.30 = 
KONWACKA M.: Bajowe bajeczki i świeszczowe skrzypeczki . „050 
Księgowość i księgi handlowe a podatki na podstawie a enja- 

cych ustaw i rozporządzeń . . .. s 16Ń 
KUTZ T.: p. podziemiach Warszawy. — Powieść dla młodzieży . + 1.50 
KÜLZ E. : Trwałe wyleczenie cukrzycy . . à „ af. „4 ABS 
S EN z i UKLEJSKA M.: Szkoła w życiu codziknńtni.. o EEO 
MAJDAŃSKI W.: Państwo rodziny . . a . a O . U . . . 35 1— 
MAJEWSKI J.: Podręcznik tresury psa nolicyjnego . . . a. . . „ 480 
MALCZEWSKI RAFAŁ.: Tatry i Podhale . . . | 24 AG 
MOSZYŃSKA J.: Jak Józek został dzielnym zacho. — Dla 

młodzieży a . «4:07 OWA, 352 
MOWERY W. B.: Dziewczę z ' Bożej laski. — Patta 4 6 „. 4.50 
MYSZCZYŃSKI I.: Krótkie wiadomości o zabezpieczeniu praw 

własności na wynalazki, wzory i znaki towarowe w kraju 

i zagranicą s "oł Ro AIG ŚW a re JAA EDO 
NOWACZYŃSKI A.: Plewy i 1 ` perty . s . . DF 4 OMC) 2.50 
Qrdynacje wyborcze do Sejmu, Senatu i ustawa o o wyborze Prezy- | 

denta Rzeczplitej wraz z przepisami wykonawczemi . . .. 1.20 
PAWŁOWICZ B.: Załoga. — Powieść. FaSha 3/6 4 0 0,W 7. 308 
Roczniki historyczne — Roczniki XTi Zeszyt I. . . . p s 
SCHECHTLÓWNA Z. Dr.: PA p 7 pitnych w gospodarstwie 

domowym 8075, BLED 
SCHWARZ J.: Nauczyciel w świetie badań psychologicznych . Day GW WBU 
STUDNICKI W.: System polityczny Europa a Polska . . . « . „ 8— 
Szermierka — Łucznictwo — Strzelanie . sa l «wal DAB 
Ustawodawstwo rachunkowości i ksiąg handlowych R 2 „ 1.80 
ZARUSKI M. Gen.: Organizacja harcerskich drużyn żeglar. cz. IN. . 1.50 

poleca | 
Ksiegarnia Krakowska - Kraków, nl. ów. Krmin G.O 
, . » . 


P. K. O. Nr, 404.620. 


Telefon Nr. 133.44. 


Dwuletnia Koedukacyjna 


SZKOŁA HOTELARSKA 
w krakowie, Karmelicka 34 H p. 


Szkoli przyszły kierowniczy personel 
hotelowy i penajonatowy. 

NA KURS I. przyjmowani są kandydaci 
i kandydatki, którzy ukończyli conajmniej 
6 klas gimnazjalnych, lub równorzędny za 
kład handlowy. 

Bliższych informacyj udziela sekretariat. 
Szkoły. 

Młodzież korzysta ze zniżek kolejowych, 


ŻĄDAC BEZPŁATNYCH PROSPEKTÓW. 


Szkoła przydziela słuchączom promo- 
wanym na kurs IL. prakt yki wakacyjne 
w pierwszorzędnych hotelach i pensjonatach 
w Kraju i Zagranicą. 


Zapisy trwają nadal. 
Początek roku szkolnego dnia > września: 


PARCELE 


na Grzegórzkach 


między ulicami Grzegórzecką i Rzeżniczą 
pełnouzbrojone 


na dogodnych warunkach zaraz do sprze- 


m s6©QG0668600000330806<00m a0G1Q060G6860 


ni 


dania po cenach okazyjnych. Wiadomość 


Kancelarja adw. Dr. Nitscha 
Kraków, Rynek Gł. 44 II. p. 
| e w | 
Nowo-otwarty 1 


BARLOTNICZY 


Kraków, Maly Rynek 1. 


poleca śniadania, obiady i kolacje na 
maśle, po bardzo niskich cenach. Pi- 
wo Okocimskie. Bufet zimny i gorący. i 


i pa GRZE] 
ami A An  — 
Komornik 
Sądu grodzkiego 
w Krakowie 
Rewiru I. 


ul. św. Gertrudy 28. 
dnia 22. sierpnia 1935. 
Sygn. I. Km. 1165/35. 


Obwieszczenie 

W dniu 14. września 1935 r. o godzinie 
10-tej, sprzedane będą w Krakowie przy Placu 
Dominikańskim L. 6. w drodze publicznej ii 
cytacji, następujące ruchomości: urządzenie 
restauracji, maszyna do pisania. aparat radi 
wy z głośnikiem, różne naczynia į wódki. R1- 
chomości te ocenione będą w czasie licytacji. 
(Art. 588 $ 2, k. p. c). 1 Można je oglądać w ro- 
wyższym dniu pod wskazanym adrasem o go- 
dzinie 10-tej. 


Komornik Sądu Grodzkiego rewiru 1. 
(—) Bołestaw Raczyński. 
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